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praworządność.

D w ieście m iljo n ó w z ło ty ch ro czn ie ło ży  
p ań stw o n a sw ą ad m in is trac ję w ew n ętrzn ą , n a  
zap ew n ien ie 3 4 m iljo n o m sw y ch o b y w ate li 
m o żn o śno śc i sp o k o jn e j p racy , n a zab ezp ieczen ie  
ład u i p o rząd k u .

N ie je st to k w o ta , p o zo sta jąca w o d p o w ie ­
d n im  s to su n k u p o p o trzeb . P rzed cz te rem a  
la ty w y n o siła o 5 0 m iljo n ó w w ięce j, A p rze ­
c ież p o trzeb y n ie zm n ie jszy ły  s ię . W ręcz  p rze ­
c iw n ie : w zro sły . N ie m o żem y so b ie jed n ak  
p o zw o lić n a w y d a tk o w an ie w ięk szy ch su m . 
M u sim y o szczęd zać ... M u sie ljśm y n p . w y d a tk i  
n a p o lic ję sk u rczy ć ze 1 2 5 m iljo n ó w w  r . 1 9 3 1  
d o 9 7 i p ó ł o b ecn ie . M ieliśm y w r . 1 9 2 6  
p rzeszło 3 4 ty s iące „g ran a to w y ch m u n d u ró w "  
—  te raz ty lk o  2 9 .0 0 0 ... Jed en p o lic jan t p rzy p a ­
d a u n as n a 1 .1 1 3 m ieszk ań có w , g d y w B elg ji  
n a 8 6 7 , w  N iem czech n aw et n a 4 8 5 ...

C y fry te m u sim y so b ie u św iado m ić, ich  
w y m o w ę zg łęb ić , je ś li m am y z ro zu m ieć, jak  
zn aczn e p o stęp y p o czy n iła u n as w o sta tn ich  
la tach s tab ilizacja w ew n ętrzn a , jak b ard zo  
w zro sło b ezp ieczeń stw o p u b liczn e, jak in ten ­
sy w n ą b y ła p raca n aszej ad m in istrac ji.

M in iste r sp raw w ew n ętrzn y ch , p . M arjan  
Z y n d ram -K o śc ia łk o w sk i, zo b razo w ał p rzed k o ­
m isją b u d że to w ą S e jm u d z ia ła ln o ść n asze j ad ­
m in is trac ji w ew n ętrzn a j. U jął ją w zes taw ie ­
n ia cy fr i fak tó w . P o d a ł zasad y i d y rek ty w y , 
k tó re o trzy m u je  ro zg a łęz io n y  ap ara t d z iaław czy  
w  p ań stw ie , b y m ó g ł n a leży c ie sp e łn ić sw e  
zad an ia .

A  W te j ch w ili — b rzm ia ło n acze ln e  
w sk azan ie —  p o trzeb n y je st P o lsce p rzed e-  
w szy stk iem  sp o k ó j i w y tężo n a p raca ; ten sp o ­
k ó j s tw arza w łaśn ie p raw o rząd n o ść .

S  p o k ó j... p raca ... p raw orząd n o ść .
W  ty ch trzech s ło w ach m ieśc i s ię p ro g ram .
Id z iem y co raz b ard z ie j w k ie ru nk u in ten ­

sy w n e j p racy , d o k o n y w an e j w  sp o k o ju i w  w a ­
ru n k ach co raz b ard z ie j u k rzep ia jące j s ię p raw o ­
rząd n o ści.

S p raw d z ian em teg o p rzeo b rażen ia je s t 
ch oćb y w ie lk ie d z ieło p rzeb u d o w y sam o rząd u . 
M ó w iąc o te rn , m ó g ł m in is te r K o śc ia łk o w sk i z  
d um ą p o d k reś lić o siąg n ięc ia w y raźn e i d o d a t­
n ie . P am ię ta jm y w szak , czem  b y ła rad a m ie j­
sk a i w iejsk a p rzed te rn : an i p raw o w ita , an i 
p raw o rząd na . M iała am b ic je m in ja tu ro w y ch  
se jm ik ó w , w ięc b y ła te ren em zażarty ch w alk  
lo k a ln y ch w ie lm o ży p arty jn y ch . M n ie j ją o b ch o ­
d z iła d ro g a czy m o st, szk o ła czy s traż p o żar­
n a , a ca łk o w ic ie ro zg ry w k i p o lity czn e, am b ic je  
p arty jne . Ż ało sn e b y ły n astęp stw a ... S am o rząd  
s tan ą ł n ad p rzep aśc ią b an k ru c tw a . M iał b y ć  
—  jak p ięk n ie o k reś lił m in . K o śc iałk o w sk i —  
„szk o łą p racy o b y w ate lsk ie j" , a s ta ł s ię p rzy ­
k ład em , jak w łaśn ie n ie n a leży p raco w ać : za ­
d łu ży ł s ię n a p rzesz ło m ilja rd z ło ty ch ...

D o p ie ro g d y to so b ie u p rzy to m n im y , z ro ­
zu m iem y , jak ieg o p rze ło m u d o k o n an o , p rzeb u ­
d o w u jąc d o g ru n tu sam o rząd te ry to rja ln y . B y ło  
to —  jak s tw ie rd z ił m in is te r K o śc iałk o w sk i —  
„zw y cięstw o h ase ł rzeczo w ej p racy  w  sp raw ach  
g o sp o darczy ch  i k u ltu ra ln y ch n ad h asłam i w alk  
k lasow y ch i an tag on izm ów  p o lity czny ch " .

Z ro zu m ia ło to ju ż , n a szczęśc ie , sp o łeczeń ­
s tw o . M am y teg o co raz w y raźn ie jsze  d o w o d y . 
A le n ie z ro zu m ia ły n ied ob itk i, p o g ro b o w cy m i­
n ion e j n a szczęśc ie n iep o w ro tn ie  o p o k i p rzy p ad ­
k o w y ch i p rzy g o d ny ch rząd ó w m ięd zy p arty j­
n y ch . P rzez d w a d n i d y sk u to w an o  w  se jm o w ej 
k o m isji b u d że to w ej n ad ad m in is trac ją w ew nę ­
trzn ą i zaw sty d za jący  o k aza ł s ię p o z io m  te j d e ­
b a ty , o ile je j k o sz ty  p o n o siły  zesp o ły  p arty jn e , 
m ien iące s ię , n ies łu szn ie z resztą , o p o zy c ją . 
R ola b o w iem  o p o zy c ji je s t zg o ła in n a : je st to  
ro la rzeczo w ej k ry ty k i. A te j jak n ie b y ło , 
tak i n iem a n ad a l... T k w i w te j p o staw ie t. zw . 
o p o zy cji w ciąż je szcze to , co Ju sty n jan n azw ał 
„an im us in iu rian d i" ... ch ęć zn ies ław ian ia , w y -

Francja niezadowoiona z powodu wizyty 
premjera Georinga w Polsce.

P A R Y Z , 2 9 , 1 . N iezad o w o len ie fran cu sk ich  
k ó ł o fic ja ln y ch z p o w o d u w izy ty p rem je ra  
G eo rin g a w P o lsce zn a jd u je też w y raz w  
a rty k u le w stęp n y m  „T em p sa" .

D zien n ik n ie p rzy w iązu je w iary d o o św iad ­
czen ia , że zap ro szen ie p rem je ra G o er  in  g a d o  
P o lsk i m a b y ć jed y n ie ak tem  zw y cza jn e j k u r­
tu az ji i p isze: „W szy stk o zd a je s ię św iad czy ć , 
że m in . B eck i jeg o g o ść n ie o g ran iczą  s ię w y ­
łączn ie d o w sp o m n ien ia an eg d o tek m y śliw sk ich  
i że w y m ien ia ją racze j o p in je in teresu jące  
z p u n k tu w id zen ia p o lity czn eg o .

Z w y d arzen iem  te rn n a leży s ię  te rn b ard z ie j 
liczy ć , że H itle r p o w ie rza ch ę tn ie G o erin g o w i, 
sw o jem u „p ierw szem u ad ju tan to w i" , w y k o n y ­
w an ie sp ec ja ln ie d e lik a tn y ch m isy j zag ran icz ­
n y ch . W id zie liśm y to w  czas ie p o d ró ży p ru s ­
k ieg o p rem je ra i n iem ieck ieg o m in is tra lo tn ic t­
w a d o R zy m u , k ied y to m ia ł o n p o w ie rzo n ą  
so b ie ak c ję p o lity czn ą w  o k res ie d o ść p rzy jaz -

Sprawa Kłajpedy budzi obawy w Moskwie.

M O S K W A , 3 0 . 1 . Z ag ad n ien ie K łajp ed y  
b u d z i co raz w ięk sze  zan iep o k o jen ie w  m o sk iew ­
sk ich k o łach p o lity czn y ch .

S p ec ja ln y k o resp o n den t b erliń sk i „P raw d y "  
zw raca u w ag ę , że s tan o w isk o A n g lji w  sp raw ie  
K łajp ed y n ie je st n ie jed n o lite . B ard zo b lisk i 
an g ie lsk ieg o m in is tra sp raw  zag r. S im on a d z ia ­
łacz p o lity czn y E d w ard G rig g w y stąp ił w L o n ­
d y n ie z re fe ra tem , w  k tó ry m  d o w o d z i, że A n g lja  
p o w in n a p o p rzeć N iem cy w sp raw ie K ła jp ed y . 
G w ałty , k tó re czy n i L itw a w o k ręg u k ła jp ed z-  
k im  —  m ó w ił G rig g —  m o g ą w  czas ie n a jb liż ­
szy m u czy n ić ak tu a ln e k w estje in terw en cji 
A n g lji w  sp raw ach E u ro p y W sch o d n ie j. N ale ­
ży o czek iw ać , że sp raw a K ła jp ed y s tan ie s ię  
p rzed m io tem ro zm ó w an g ie lsk ich m in is tró w  
z k o leg am i fran cu sk im i w czas ie p rzy sz ły ch  
ro k o w ań lo n d yń sk ich .

Wiedeń w obawie rozruchów hitlerowskich.

W IE D E Ń . W  d n iu 3 0 b m . z o k az ji d ru g ie j 
ro czn icy o b jęc ia w ład zy w N iem czech p rzez  
H itle ra , p o lic ja w ied eń sk a p rzed sięw z ię ła w ie l­
k ie śro d k i o stro żn o śc i z o b aw y p rzed d em o n ­
s trac jam i n aro d o w y ch  so c ja lis tó w . P a tro le p o ­
licy jn e zo sta ły w zm o cn io ne . R ó w n ież o ch ro n a  
b u d y n k ó w  p u b liczn y ch zo sta ła zw ięk szo n a . W  
g m ach u u n iw ersy te tu w ied eń sk ieg o o raz n a  
p lacu p rzed g m ach em  zg ro m ad ził s ię w ięk szy  
o d d z ia ł p o lic ji, ab y  w raz ie jak ich ś ek scesó w  
s tu d en tó w  h itlero w sk ich m o żn a b y ło s tłum ić je  
w  za ro d k u .

D o ch w ili n ad aw an ia te j w iad o m o śc i n ie  
d o sz ło w  W ied n iu  d o żad n y ch zab u rzeń .

fo ro w an ie g o ło sło w n eg o za rzu tu n ad a rg u m en t 
rzeczo w y . I tk w i w ciąż je szcze zam y sł, że  
o rg an izac ji p ań stw o w ej, zd ążające j d o ład u i 
sp o k o ju , m o żn a p rzec iw staw iać zak u sy w ar-  
ch o lsk ie i w y stęp o w ać w o b ro n ie e lem en tó w  
ro zs tro ju .

N a szczęśc ie te czasy  b ezp o w ro tn ie m in ęły . 
M in iste r K o śc ia łk o w sk i n ie u k ry w ał w cale , ja ­
k ie d y rek ty w y w y d a ł d la zag w aran to w an ia  
ład u i sp o k o ju w  p ań stw ie . „N ie m o że is tn ieć  
—  o św iad czy ł —  żad n e p o b łażan ie d la ak c ji  
an ty p ań stw o w ej* '. „Z asad ą w ład z b ezp ieczeń ­
s tw a m u si b y ć zw alczan ie w szelk ieg o te ro ru , 
z jak ie jk o lw iek b y p o ch o d z ił s tro n y ".

S p o łeczeń stw o z d u żą sa tysfak cją p rzy jm ie  
te s łow a .

S p o k ó j p raca, p raw o rząd n o ść — to fila ry , 
n a k tó ry ch o p rzeć s ię m u si ży c ie p u b liczn e . A  
c i, k tó rzy teg o u zn ać n ie ch cą , m u szą b y ć p o ­
sk ro m ien i w  sw y ch zak u sach .

n y ch s to su n k ó w  n iem ieck o -w ło sk ich " . Z d an iem  
d z ien n ik a , w izy ta p rem . G o erin g a w P o lsce  
łączy s ię p rzedew szy stk iem z ro k o w an iam i o  
p ak t w sch o d n i, co d o k tó reg o P o lsk a u za leżn ia  
n ad a l sw o je p rzy stąp ien ie o d u d z ia łu N iem iec .  
G łó w n ą k w estją , p rzed k tó rą s to ją d z iś N iem cy  
i P o lsk a, je st d ecy z ja , czy o b a m o cars tw a w y ­
k lu cza s ię o d w sp ó łp racy w sy stem ie b ezp ie ­
czeń stw a , k tó ry zo stan ie tak czy tak s tw orzo ­
n y , g d y ż o d sy stem u teg o za leży s tab ilizac ja  
p o rząd k u p o lity czn eg o n a w sch od z ie i d o n ios ła  
d la o g ó ln eg o p o k o ju s tab ilizac ja w E u ro p ie  
śro d k o w o j.

A rtyk u ł p ó łu rzęd o w eg o o rg an u fran cu sk ie ­
g o k o ń czy s ię k o n k luz ją , ab y P o lsk a [n ie d a ła  
s ię p rzez N iem cy w ciąg n ąć zb y t d a lek o i ab y  
n ie w iąza ła s ię z B erlin em  w w aru n k i, m o g ąc  
s ię o k azać zb y t ry zy k o w n y m i d la w łasn y ch je j 
in te resó w .

Niemcy w drugą rocznicę dojścia do władzy 
Hitlera.

B E R L IN . W  śro d ę ca ła R zesza u ro czy śc ie  
o b ch o d z iła d ru g ą ro czn icę d o jśc ia d o w ład zy  
k an c le rza  H itle ra . B u d y n k i p u b liczn e i d o m y  
p ry w atn e u d ek o ro w an e b y ły sz tan d aram i, a  u li­
cam i m iast p rzec iąg a ły  o d d z ia ły  fo rm acy j p ar­
ty jn y ch , g ru p y s tu d en tó w  i u czn ió w  z o rk ies t­
ram i. W e w szy stk ich zak ład ach p rzem y sło ­
w y ch B erlin a o d b y ły s ię ap e le za łó g , n a k tó ­
ry ch w y g łaszan o o k o liczn o śc io w e  p rzem ó w ien ia . 
Z fu n d u szu t. zw . p o m o cy  z im o w ej w y zn aczo n o  
2 0 m iljo n ó w  m arek n a ro zd z ia ł m ięd zy n a ju b o ­
ższą lu d n o ść n a zak u p w ęg la i ży w n o śc i. P ra ­
sa p o św ięc iła sp ec ja ln e a rty k u ły , p o d k reś la jąc  
zn aczen ie d z is ie jsze j ro czn icy . N a łam ach  
„V o lk isch e r B eo b ach te r" p rem je r G o erin g  p isze  
m . in .„ M o żn a d z is ia j z zad o w o len iem s tw ie r­
d z ić , że za ró w n o n aró d jak i p rzy w ó d ca w y ­
trzy m ali p ró b ę . W  n a jc ięższy m  o k res ie o d n a ­
laz ły N iem cy p o d p rzy w ó d z tw em  H itle ra  ź ró d ło  
d o sw o ich s ił. „D er D eu tsch e" , o rg an n iem iec­
k ieg o fro n tu p racy  zazn acza , źe  b ez  zw y c ięstw o  
ru ch u  n aro d o w o -so c ja lis ty czn eg o  d z isie jsze  n iem -  
cy b y ły b y b o lszew ick ie .

Profanator krzyża tknięty paraliżem.
L o d ź . W  sw o im cz  as ie w y d arzy ł s ię n ie ­

zw y k ły in cy d en t, m ian , w  sąd z ie g ro d zk im  w  
Ł o d zi, g d z ie 2 6 -le tn i K azim ie rz Z w ierzch o w sk i, 
o sk arżo n y  o  u p raw ian ie  o szu k ań cze j g ry  w  k arty ,  
p o o g ło szen iu w y ro k u  sk azu jąceg o  rzu c ił s ię  d o  
s to łu sęd z io w sk ieg o i ch w y ciw szy s to jący tam  
k ru cy fik s , u siło w a ł rzu c ić n im n a sęd z ieg o .  
Z n a jd u jący s ię n a sa li p o ste ru n k o w y p rzy p o ­
m o cy w o źn eg o  u d arem n ił w y k o n an ie teg o  czy n u . 
W  cz 's ie szam o tan ia s ię , Z w ierzch o w sk i rzu c ił 
k ru cy fik s o p o d łog ę , ro zb ija jąc  g o . U b ezw ład n io - 
n o g o i o d w iez io n o  d o w iez ien ia . —  Z w ierzch o ­
w sk i b y ł je szcze  n a ty le b ezcze ln y , że  p o stan o ­
w ił ap e lo w ać o d w y ry k u sk azu jąceg o g o za o -  
szu k ań czą g rę .

S ąd ap e lacy jn y za ją ł s ię  w e w to rek tą  sp ra ­
w ą . N a k ró tko p rzed ro zp o częc iem ro zp raw y ,  
Z w ierzcho w sk ieg o w n io sło n a sa lę d w ó ch p o ­
s te ru n k o w y ch  i b ezw ładn eg o  u sad zo n o n a ław ie  
o sk arżo n y ch . Jak s ię o k azało , Z w ierzcho w sk i 
w  m ięd zy czasie  w  w ięz ien iu zo sta ł sp a raliżo w a ­
n y . K alec tw o Z w ierzch o w sk ieg o w y w o ła ło o l­
b rzy m ie w rażen ie . W  k u lu a rach sąd u k a lec tw o  
to  tłu m aczą k arą  B o sk ą  za jeg o b lu źn ie rczy  czyn .

S ąd ap e lacy jn y za tw ie rd z ił w y ro k sąd u  
g ro d zk iego . M im o sw eg o s tan u Z w ierzch o w sk i 
n a k o ry tarzu w  d a lszy m c iągu w y k rzy k iw a ł  
o b e lg i p o d ad resem  sąd u . N ieb aw em  zas iąd z ie  
o n zn o w u n a ław ie o sk arżo n y ch za zak łó cen ie  
sp o k o ju n a sa li sąd o w ej.
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O b ch ó d 1 5 4 ec ia is tn ien ia T o w arzy s tw a K u p có w  
S am o d z ie ln y ch w  N o w em m ieśc ie .

W e śro d ę d n ia 3 0 -teg o s ty czn ia rb . T o w . 
K u p ców S am od z ie ln y ch w N o w em m ieśc ie o b ­
ch o d z iło p o d n ios łą u ro czy s to ść 1 5 -lec ia sw eg o  
is tn ien ia . U ro czy sty d z ień ro zp o czę to o d w y ­
s łu ch an ia so len n e j m szy św ię te j, ce leb ro w an e j 
p rzez m ie jsco w eg o  p ro b o szcza k s . rad cę  P ap eg o .

W ieczo rem  o g o d z in ie 8 .1 5 o d b y ła s ię w 7 
lo k a lu p . T o m asza R o g o w sk ieg o u ro czy s ta ak a -  
d em ja , p rzy u d z ia le sfe r k u p ieck ich , rep rezen ­
tan tó w  w ład z o raz d u ch o w ień stw a . A k ad em ję  
zag aił P rezes T o w arzy s tw a p . B o les ław Jen t-  
k iew icz , w ita jąc g o śc i o raz p rzed s taw ic ie li 
w ład z p ań stw o w y ch  z P an em  S ta ro s tą d r. W . 
T o m czy ń sk im  n a czele , p rzed staw ic ie li d u ch o ­
w ień stw a w  o so b ach k s . R ad cy P ap eg o , o raz  
k s . p ro f. D em b ień sk ieg o  i p rzed staw ic ie li w ład z  
zw iązk o w y ch w  o so b ach  cz ło n k a Z arząd u  G łó w ­
n eg o p . rad cy T y m ien ieck ieg o , o raz D y rek to ra  
Z w iązk u p . Je rzeg o R ad o jew sk ieg o .

O  o b jęc ie p rzew o d n ic tw a p o p ro szo n o T g o  
P rezesa T o w arzy s tw a K u p có w S am o d z ie ln y ch  
w N o w em m ieśc ie p . C y ry la H am ersk ieg o , o b ec ­
n ie zam ieszk a łeg o w T o ru n iu . P an R ad ca  
T y m ien ieck i o d czy ta ł n a w stęp ie lis t g ra tu la ­
cy jn y P rezesa  Z w . T o w . K u p ieck ich  n a P o m o rzu ,  
p . T ad eu sza M arch lew sk iego z G ru d z iąd za , p o -  
czem  P rezes p . Jen tk iew icz w y g ło s ił re fe ra t, w  
k tó ry m zd a ł sp raw o zd an ie z d z ia ła ln o śc i T o ­
w arzy s tw a za o k res 1 5 -le tn i. T o w . zaw iąza ło  
s ię w  k o ń cu ro k u 1 9 1 9 , n ieste ty p ro to k ó ł za ło ­
żen ia T o w arzy stw a zag in ą ł w o k res ie ch ao su  
i zam ieszan ia , sp o w o d o w an eg o in w az ją b o lsze ­
w ick ą . W sk ład p ie rw szeg o za rząd u T o w a ­
rzy s tw a w ch o d z ili p p . : C y ry l H am ersk i jak o  
p rezes , śp . F r. B in e row sk i jak o w icep rezes , Jan  
K am iń sk i jak o sek re ta rz i B ro n is ław  Jan k o w sk i 
jak o sk a rb n ik . K o le jn o g o d n o ść p rezesó w  p ia ­
s to w a li: p . C y ry l H am ersk i 2 la ta , p . B r. Jan ­
k o w sk i 2 la ta , p . B . C h e łk o w sk i 1 ro k , p . N . 
E w erto w sk i 2 la ta , p . B . G ęstw ick i 2 la ta , o b e ­
cn y p rezes p . B o les ław  Jen tk iew icz 6 la t.

T o w arzy s tw o liczy o b ecn ie 2 4 cz ło n k ó w . 
W  sw y m  re ferac ie zap o zn a ł p . p rezes szszeg ó -  
ło w o o b ecn y ch z d z ia ła ln o śc ią p o szczeg ó ln y ch  
za rząd ó w i p rzeds taw ił d o ro b ek , jak i T o w a ­
rzy s tw o zd o ła ło o siągn ąć  w  ró żn y ch  d z ied z in ach  
w  c iąg u p ię tn as to lec ia sw eg o is tn ien ia .

Z k o le i zab ra ł g ło s p . d y rek to r R ad o jew sk i,  
p rzed s taw ia jąc w  sw y m  re fe rac ie ro zw ó j o rg a -  
n izacy j k u p ieck ich n a P o m o rzu . M ó w ca szcze ­
g ó ln ie p o d k reś lił s iłę h artu i b o h a te rsk ieg o  
w y śc ig u p racy k u p iec tw a p o m o rsk ieg o , jak o  
czy n n ik a p ań stw o w o -tw órczeg o , czy n n ik a d o ­
b ro b y tu i k u ltu ry n a zach o d n ich ru b ieżach  
R zeczy p o spo lite j. K u p iec tw o p o m o rsk ie o d czu ­
w a tę ro lę , w ie iż s ta ło s ię b u d o w n iczy m i 
s trażn ik iem  n a jcen n ie jszeg o o d c in k a , p erły w  
k o ro n ie z iem O d ro d zo n e j P o lsk i —  P o m o rza , 
jak o „O k n a n a św ia t“ . Z w iązek T o w arzy s tw  
K u p ieck ich n a P o m o rzu w y k u w a p ro g ram  p ra ­
cy , je s t o ręd o w n ik iem  w  w alce  o  s łu szn e  p raw a  
k u p iec tw a , p o średn ik iem  z w ład zam i  n a jw y ższe -  
m i, łączn ik iem  z k o łam i sp o łeczeń s tw a , a p rze - 
d ew szy stk iem  w y k reś la lin ję ro zw o jo w ą h an d lu  
p o m orsk ieg o d o jed n ego ce lu : p o p rzez s iln y  
h an d e l d o m o carn ej R zeczy p o sp o lite j.

P o ty m  re ferac ie n as tąp iła d ek o rac ja h o n o ­
ro w ą o zn ak ą zw iązk o w ą p . C y ry la  H am ersk ieg o  
p rzez rad cę p . T y m ien ieck ieg o . S zcze rze  w zru ­
szo n y , p o d z ięk o w a ł p . H am ersk i w  se rd eczn y ch  
s ło w ach za tak zaszczy tn y d o w ó d  u zn an ia ,  a p o ­
m ijając sk ro m n ie sw e zas łu g i, p o d k reś lił zas łu ­
g i i p racę k o ło ro zw o ju  T o w arzy s tw a sw y ch  n a ­
s tęp có w , a zw łaszcza o b ecn eg o p rezesa .

D zies ią ty M arzec .
2 2  P O W IE Ś Ć .

(C iąg d a lszy ).

—  N ic  ! K ilk a p ag ó rk ó w  !
V estco tt ro śm ia ł s ię g ło śn o .
—  P o za tem  leży  P rin ceto w n , g d z ie s ię zn a j­

d u ją w ięz ien ia rząd o w e. T am  s to ją n a s traży  
żo łn ie rze z n ab itą b ro n ią i u w aża ją , ab y n ik t 
n ie u c iek ł. C zasem  p ró b u je jak i w ięz ień u c iecz ­
k i, lecz ch w y ta ją g o za raz —  tu ta j w ie k ażd y , 
że za p o jm an ie i p o staw ien ie zb ieg łeg o  w ięźn ia  
d o sta je s ię d z ies ięć fu n tó w  n ag ro d y .

—  A h , w ięc ó w  n iezn a jo m y  m ó g ł b y ć tak im  
zb ieg ły m  w ięźn iem  ?

—  Jest w ięźn iem  a lb o p rzy jac ie lem  jed n eg o  
z tak ich .

W ó zek d o k to ra za trzy m ał s ię n a śro d ­
k u d ro g i. O s to p ień o p ie ra ła s ię k o b ie ta , 
ro zm aw iając b ard zo ży w o z d o k to rem , lecz  
za led w ie n as sp o s trzeg li, co fn ę ła s ię k o b ie ta  
p ręd k o , a Jo rro ck s p o p ęd z ił d a le j, jak sza lo ny . 
C o to m iało zn aczy ć ? R o zm aw ia ł o n d łu że j 
n iż d z ies ięć m inu t z k o b ie tą , w  k tó re j o g ro d z ie , 
tak b lisk o k ap licy , zn a laz łem p łaszcz n ie ­
zn a jo m eg o ,

N astęp u ją p rzem ó w ien ia g o śc i. Jak o p ie rw ­
szy p rzem ó w ił P an S ta ro sta , p o d k reśla jąc o l­
b rzy m ie zn aczen ie k u p iec tw a i w p ły w  jeg o n a  
s tru k tu rę g o sp o d a rczą k ra ju . P an S ta ro sta  
s tw ie rd z ił iż sp raw y i b o lączk i tu te jszeg o k u ­
p iec tw a n ie są m u ju ż o b ce , d la teg o też sfe ry  
k u p ieck ie sp o tk ają s ię zaw sze z ca łko w item  
z ro zu m ien iem  ich p o trzeb i p o p arc iem  w  m iarę  
m o żn o śc i.

K siąd z R ad ca P ap ę p o d k reś lił w y so k ie w y ­
ro b ien ie sp o łeczn e i n aro d o w e k u p iec tw a , j.o raz  
sp ec ja ln ie u w y pu k lił ro lę żo n y —  m atk i, w zo ­
ro w ej w y ch o w aw czy n i m ło d eg o  p o k o len ia . T rzy  
są cn o ty , k tó re k ażd y k u p iec k a to lik w in ien  
u m iło w ać , są n iem i: p raca , u czc iw o ść i o szczęd n .

K siąd z  p ro feso r  D em b ieńsk i ro z to czy ł p rzed  
zeb ran y m i g ro zę o raz n iebezp ieczeń s tw o g ro ­
żące p o lsk iem u i k a to lick iem u k u p iec tw u ze  
s tron y p o tęg u jąceg o  s ię s ta le ży w io łu ży d o w ­
sk ieg o .

Ż y czen ia jak n a jp o m y śln ie jszeg o d a lszeg o  
ro zw o ju z ło ży li: p . k o m isarz S k a lsk i w  im ien iu  
K o m en d y P o w ia to w e j P . P ., p . n acz . K u lik o w sk i 
w  im ien iu P o lsk ieg o P rzed s ięb io rs tw a P . T . T ., 
p . B o lesław  L u d  w iek i jak o p rezes o rg an izacy j  
rzem ieśln iczy ch , o raz p . Jab ło ń sk i z ram ien ia  
T o w . R estau rato ró w .

P o w y cze rp an iu teg o p u n k tu p ro g ram u za ­
b ra ł je szcze g ło s p . rad ca T y m ien ieck i, zw racą -  
jąc s ię z ap e lem d o ca łeg o k u p iec tw a n o w o - 
m ie jsk ieg o , n iez rzeszo n eg o w o rg an izac ji, b y  
z ro zu m ia ło , iż ty lk o  w  o rg an izac ji s iła . H asło  
„O rg an izu jm y s ię“ je s t n ak azem  ch w ili. K u p iec  
k tó ry n ie n a leży d o Z w iązk u T o w arzy s tw K u ­
p ieck ich n a P o m o rzu , je st d eze rte rem  z fro n tu  
so lid a rn o śc i i ab sen c ją sw o ją k rzy w dz i k o leg ó w  
n a leżących d o o rg an izac ji. N a P o m o rzu m am y  
o k o ło 1 0 ty s ięcy p rzed s ięb io rs tw k u p ieck ich —  
w zw iązk u je st ty lko ty s iąc , a w ięc za led w ie  
1 0 p ro c . T ak h o ren d a ln e j o rg an izac ji k u p có w 7 
p o lsk ich p rzec iw staw ia m ó w a o rg an izac ję k u p ie -  
c tw ra ży d o w sk ieg o , k tó re je st zo rg an izo w an e  
w p ro st b a jeczn ie i d la teg o ty lk o p o tra fi z n am i 
w alczy ć i zad aw ać n am  c io sy .

A k adem ja zb liża s ię k u  k o ń co w i. P rzew o d ­
n iczący n ie zap o m in a o u czczen iu  p am ięc i n ie ­
ży jący ch cz ło n k ó w  T o w arzy s tw a . N azw u sk a ich  
są o d czy tan e p rzez sek re ta rza p . O lszew sk ieg o ,  
p rzy czem  o b ecn i p o w sta ją z m ie jsc . N atem p rze -  
w 7o d n iczący u ro czy sty  w io czó r so lw u je .

P an p rezes p ro s i w szy stk ich o b ecn y ch o  
p o zo stan ie n a częśc i d ru g ie j w ieczo rn icy , k tó ra  
ro zp o czy ła s ię o d w sp ó ln e j k aw k i. D zięk i s ta ­
ran io m i tro sk liw ośc i p ań b u fe t zao p atrzo n y  
zo s ta ł w sm ak o w  i te p o traw y  i n ap o je . B u fe t 
m iał p o w o d zen ie tak ie , jak ieg o n ie p am ię ta ją  
n a jw ięk sze zab aw y n o w o m ie jsk ie o sta tn ich la t.  
H u m u r i n as tró j rad o sn y  zap an o w ały  n iep o d zie l­
n ie i to w arzyszy ły ju ż h arm o n ijn ej zab aw ie d o  
sam eg o k o ń ca .

Pogłoski o rezygnacji Masaryka.

B U K A R E S Z T , 3 0 . 1 . W  tu te jszy ch k o łach  
p o lity czn y ch  tw ierd zą n a p o d staw ie w iad o m o śc i  
o trzy m an y ch z P rag i, że p rezy d en t C zech o sło ­
w ac ji M asary k m a w  n a jb liż szy m czas ie , z p o ­
w o d u p o d esz łeg o w ieku i n ad w ą tlo n eg o s tan u  
zd row ia , u stąp ić z za jm o w an eg o s tan o w isk a  i za ­
p ro p o n ow ać jak o sw ego n as tęp cę m in . B en esza . 
M in is te rs tw o sp raw  zag ran iczn y ch o b ją łb y d r. 
K ro fta , o b ecn y w icem in is te r teg o re sp o rtu .

M arta szy b k o zb liży ła s ię d o n as . C h u d a  
je j, k o śc is ta p o stać , b y ła o d c iężk ie j p racy  
lek k o p rzy g a rb io n a  ; w  p rzed w cześn ie zes ta rza ­
łe j tw arzy , o to czo n e j s iw em i w ło sam i, b ły sz ­
czały o czy cza rn e , w ie lk ie , m ające w y raz p ew ­
n e j n ieśm iało ści i lęk u . N a ram io n ach m ia ła  
s ta ry szal, su k n ia b y ła s ta ra i w y ta rta , lecz n a  
g ło w ie k o ły sa ł s ię w ie lk i cza rn y k ap e leu sz , 
o zd o b io n y z łam an em , n ieb ie sk iem  p ió rem . P o ­
m im o , że sz ła je szcze p ręd k o , p o d p ie ra ła s ię  
g ru b y m , m o cn y m  k ijem .

M u sia ła to b y ć n ieg d y ś b ard zo  ład n a  d z iew ­
czy n a , ś lad y p ięk n o śc i b y ły d z iś je szcze w y ­
raźn e . N ęd za i zan ied b an ie p o zb aw iły  ją w sze l­
k ieg o w d zięk u , lecz d e lik a tn e ry sy tw arzy i 
p rześ liczn e o czy n a jlep szem i b y ły d o w o d am i 
d aw n e j u ro d y .

• P o d p ad a ł m i ty lk o d z iw n y w y raz je j o czu  
—  zd aw a ło s ię , że m a c iąg ły s trach czeg o ś , że  
k ażd e j ch w ili sp o d z iew a s ię jak ieg o ś c io su ....

—  Jak s ię m acie , m atk o M arto  ? —  w o ła ł 
ju ż z d a lek a V estco tt. —  S k ąd to id z iec ie  ?

M arta s tan ęła , sp o jrza ła b y stro n a n as , 
lecz m ilcza ła .

—  Z d a je s ię , że lep sze b ęd z ie te raz p o ­
w ie trze , —  m ó w ił fa rm er d a le j, tro ch ę zm iesza ­
n y je j m ilczen iem .

—  D o b re d la ty ch , k tó rzy leżą n a d w o rze , 
—  o d rzek ła .

Bunt wśród „duchownych** mariawickich.;
P Ł O C K . N ieby w ałą sen ac ję w P ło cku  

i o k o licy w y w o ła ła w iad o m o ść o b u n c ie w śró d  
d u ch o w n y ch m arjaw ick ich .

.,B isk u p “ P rzy s ieck i w raz  ze  sw y m  sz tab em ,  
m ający w ie lk i m ir w  F ab jan o w ie p o d P ło ck iem , 
p o stan o w ił zd eg rad o w ć o sław io n ego  zw ie rzch n i­
k a m arjaw itó w  „a rcy b isk u p a" Jan a M arję K o ­
w alsk ieg o , sk azan eg o  w  sw o im  czas ie  w  sk an d a ­
liczn y m  p ro ces ie „z m an d o lin is tk am i".

P rzy s ieck i zw o ła ł n a irad ę „d u ch o w n y ch  
m arjaw ick ich , n a k tó re j p o stan o w io n o o d m ó w ić  
p o słu szeń s tw a „a rcy b isk u p o w i"  i u ch w a lo n o , że  
n ie je st o n g o d z ien n o szen ia sza t m arjaw ick ich . 
W y d an o b ard zo o stre o ręd z ie p rzec iw  K o w als ­
k iem u .

K o w alsk i n ie p o zo sta ł d łu żn y sw o im p rze ­
c iw n ik o m  w y d a ł o ręd z ie „d o  w iern y ch " , zak azu ­
jąc im  s ty k an ia s ię ze „s łu g am i A n ty ch ry s ta ,,*  
jak n azy w a sw y ch  p rzec iw n ik ó w . W śró d M arja -  
w iló w  p o w sta ł ch ao s .

D o sz ło d o teg o , że w u b ieg łą n ied z ie lę w  
F ab jan o w ie o m aj n ie ro zeg ra ły s ię k rw aw e  
scen y . R o zag ito w an i p rzez K o w alsk ieg o m arja -  
w ici z P ło ck a p rzy b y li d o F ab jan o w a i w  licz ­
b ie o k o ło  2 0 0 o só b w targ n ę li d o k o śc io ła i n ie  
p o zw o lili P rzy s ieck iem u n a 'o d p raw ian ie n ab o ­
żeń s tw a .

P rzy s ieck i zd o ła ł o p an o w ać zw o len n ik ó w  
K o w alsk ieg o  i zn aczn ą ich część p rzeciąg n ąć  
n a sw o ją s tro nę .

Z aczę ła s ię te raz  w o jna . C zy  P rzy s ieck iem u  
u d a s ię p o g n ęb ić  zd y sk red y to w an eg o  K o w alsk ie ­
g o , n iew iad o m o . W  k ażd y m raz ie d o ch o d z i d o  
o stry ch s ta rć , k tó re m ie jscam i p rze radza ją s ię  
w  b ó jk i p o m ięd zy „w ie rn y m i" .

6 i pół milarda rubli wynosi budżet wojskowy 
Sowietów.

M O S K W A . N a p o sied zen iu k o n g resu  
Z U R P ., w y stąp ił z d łu źszem p rzem ó w ien iem  
zas tęp ca k o m isa rza o b ro n y T u h aczew sk i, k tó ry  
zazn aczy ł, że liczeb no ść cze rw o n ej a rm ji zo s ta ­
ła zw ięk szo n a z 6 0 0 .00 0 d o 9 4 9 .0 0 0 . B u d że t 
w o jsk o w y , k tó ry w y n o sił w  r . 1 9 3 0 1 .6 5 5 m ilj. 
ru b li, w r . 1 9 3 4 w y n o sił 5 m ilja rdó w ru b li, 
a w  r . 1 9 3 5 w zro śn ie  d o  6 i p ó ł m ilja rd a ru b li,  
W szy stk ie ro d za je zb ro jeń cze rw o n e j a rm ji : 
flo ta i lo tn ic tw o  o d r . 1 9 3 1 w zro sło o 2 1 5 p ro c , 
a n iek tó re ro d za je jak n p . tan k ie tk i o p rzesz ło  
2 .0 0 0 p ro c . L o tn ic tw o so w ie tó w  zd an iem  m ó w ­
cy w y p rzed za d z iś tech n ik ę św ia to w ą n ie ty lk o  
ilo śc iow o a le i jak o śc io w o .

C o s ię ty czy  fo rty fik acy j, to zazn aczy ł T u ­
h aczew sk i, że ca ła g ran ica o d jez io ra L ad o g a  
d o M o rza C zarneg o jak ró w n ież g ran ice n a  
D alek im  W sch o d z ie p o k ry te zo s ta ły u m o cn io - 
n em i fo rty fik ac jam i i b azam i lo tn iczem i. P o za -  
tem  u m o cn io n o sze reg p u n k tó w  w y b rzeży b a ł­
ty ck ich , M o rza C zarn eg o i P acy fik u . W y szk o ­
len ie cze rw o n e j a rm ji zd an iem  m ó w cy s to i n a  
b ard zo w y so k im p o z io m ie . A rm ja sk ład a s ię  
w  4 5 p ro c , z ro b o tn ik ów , zaś w śród e lem en tó w  
m ło d z ieży w 9 0 p ro c , z k o lek ty w istó w . Ilo ść  
cz ło n k ó w  p artji w śró d k o rp u su d o w ó d có w 7 d o ­
ch o d z i d o 1 0 0 p ro c .

W  d a lsze j częśc i p rzem ów ien ia T u h aczew ­
sk i o m ó w ił sp raw ę o b ro n y p rzec iw lo tn icze j i 
p rzec iw g azo w e j, p o d k reś la jąc , że o rg an izac ja  
O sso aw jach im u o g arn ia w ie le m iljo n ó w o b y w a ­
te li. W  zak o ń czen iu T u h aczew sk i, p o d k reś la ­
jąc w zm o cn ien ie s ię an ty so w ieck ich [p rzy g o to ­
w ań w o jen n y ch , o św iad czy ł, że w  raz ie n ap aśc i 
cze rw on a a rm ja zap ew n i zw y c ięs tw o rew o lu c ji 
p ro le ta rjack ie j. Z w ięk zen ie a rm ji b u d że tu w o ­
jen n eg o  zeb ran i p rzy ję li n n tu zja sty czn em i o k las ­
k am i. k tó re n as tęp n ie p rzesz ły w n iezw y k łą  
o w ac ję n a cześć S ta lin a i W o ro szy ło w a .

—  T ak je st ! A le w am p rzecież d o b rze  
w  w asze j ch ac ie  ?

—  N ie o so b ie m y śla łam ! W id zę n ie jed n o  
i co w iem , to w iem  !

—  M o g lib y śc ie m i w tak im raz ie u d z ie lić  
b liż szy ch w iad o m ośc i o n iezn a jo m y m , k tó rego  
tu p rzed ty g o d n iem m n ie jw ięce j w id y w aao n a  
b ag n ie  ? —  sp y ta łem .

M arta sp o jrza ła n a m n ie z n iezm ie rn em  
p rze rażen iem , a ręce je j, o p arte n a k iju , za ­
d rża ły s iln ie .

—  K to p an je s te ś  ? —  szep n ę ła  zs in a łem i 
u stam i. —  C zeg o p an ch cesz o d n iezn a jom y ch  
lu d z i?

—  T en p an  je st p rzy jac ie lem lo rd a  F u lto n a , 
—  o b jaśn ił ją V estco tt co d o m ej o so b y .

—  P rzy jac ie l lo rd a F u lto n a ? —  p o w tó rzy ­
ła o p ry sk liw ie . —  C o o n m n ie o b ch o dz i ? L o rd  
F u lto n u m arł. Z ab ił s ię sam . P o co w y  p rzy ­
ch o d z ic ie d o m n ie ?

—  M y lic ie s ię , — o d rzek łem . —  L o rd a  
S tan ley a  F u lto n a n ie  zn a łem  w ca le , je s tem  p rzy ­
jac ie lem  jeg o b ra tan k a .

—  C ran b y -C ro ft je s t n ieb ezp ieczn em  m iejs ­
cem d la F u lto n a , p o w tó rzy ła . —  Z ab ierz p an  
z so b ą m ło deg o lo rd a .

(C . d . n .)
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Kronika.
Nowemiasto, d n ia 1 lu te g o  1 9 3 5  r . .

P ią te k  Ig n a c e g o  B . M ., B r ig id y
S o b o tę  O c z y s z c z e n ie  N . M . P .
N ie d z ie la B ła ż e ja

S ło ń c a : w s c h ó d  o  g o d z . 7 .2 0 z a c h ó d o g o d z . 1 6 .1 7 .

Z miasta i powiatu.

Pieśń Kozaka.
Dyr. tut. Kina z a p o w ia d a  p ra w d z iw ą  u c z tę  d la  m e ­

lo m a n ó w  i m iło śn ik ó w  k in a  w  p o s ta c i w s p a n ia ło g o p o ­
d w ó jn e g o  p ro g ra m u  X  m u z y .

P o  s z e re g u  w id z ia n y c h  u  n a s w s p a n ia ły c h f i lm ó w , 
s ta n o w ią c y c h  p ra w d z iw e  p e r ły  s z tu k i k in e m a to g ra f ic z n e j , 
p o d z iw ia ć b ę d z ie m y  w  n a s tę p n y m  p ro g ra m ie  n ie z a p o m n ia ­
n e g o  k ró la C y g a n ó w  J O S E  M O 1 C E  w  n o w y m  f i lm ie p , t .  
P IE Ś Ń  K O Z A K A . Ś p ie w  je g o  z n ie w a la w id z ó w  w je d y -  
n e m  w  s w o im  ro d z a ju  w id o w is k u . J e s t ta m  m iło ś ć m ło ­
d e g o  k a p i ta n a  k o z a k ó w  d o  r e w o lu c jo n is tk i , i  p rz e d s ta w io ­
n a  w  s p o s ó b  s iln ie  r e a l is ty c z n a  „ d z ia ła ln o ś ć "  g u b e rn a to ra  
je d n e j z w ie lk ic h  ro s y js k ic h  p ro w in c j i,  i  ry w a liz a c ja  d w ó c h  
o f ic e ró w  d o  p ię k n e j k o b ie ty . F ilm o b f i tu je w n a jp ię k ­
n ie js z e  p ie śn i i ro m a n se w m is tr z e w s k ie m w y k o n a n iu  
J o se  M o jic i.

W  d ru g ie j c z ę ś c i p o d z iw ia ć  b ę d z ie m y k o n c e r t g ry  
n a j le p sz y c h  n a  ś w ie c ie  k o m ik ó w  F lip  i F la p a  w  to w a rz y ­
s tw ie  C h a r l ie g o  C h a s e w  n a jn o w sz e m  f i lm ie ju b ile u s z o ­
w e j p ro d u k c j i p ro d u k c j i M e tra p . t . S Y N O W IE  P U S T Y N I .  
L ic z n e d o w c ip n e k a w a ły  n ie p o z w a la ją a n i n a c h w ilę  
u m ilk n ą ć  h u ra g a n o w i ś m ie c h u , ja k i w  c z a s ie w y ś w ie t la ­
n ia  f i lm u  te g o  ro z le g a s ię  n a  w id o w n i. R ó w n ie ż  d la n a ­
s z y c h  m ilu s iń s k ic h  d y r . k in a u rz ą d z a s p e c ja ln y s e a n s  
m ia n o w ic ie o g o d z , 5 - te j .

Z a p e w n ie n ik t n ie  o m in ie  o k a z ji u jrz e n ia  ta k  w s p a ­
n ia ły c h  f i lm ó w , ja k  ró w n ie ż d z ia tw ie s w e j d a m o ż n o ś ć  
s p ę d z e n ia  n a jw e s e ls z y c h  2  g o d z in  w  ty m  ro k u .

Z a te m  w s z y s c y  s p o tk a m y  s ię  w  k in ie w L u b a w ie  
w e  w to re k  5  w  N o w e m m ie ś c ie w  ś ro d ę  6  lu te g o .

Z walnego zebrania Ochotniczej Straży Pożarnej
Nowemiasto. W e  c z w a r te k  d n ia  3 1 -g o s ty c z n ia  r .b .  

o d b y ło  s ię  w  lo k a lu  p . S e ro ż y ń s k ie g o  W a ln e Z e b ra n ie  0 -  
c h o tn ic z e j S tra ż y  P o ż a rn e j w  N o w e m m ie śc ie , p rz y  u d z ia le  
w s z y s tk ic h  c z ło n k ó w  w  l ic z b ie  3 1 , o ra z  d ru h e n  z o d d z ia łu  
S a m a ry ta n e k .

Z u w a g i n a d o n io s ło ś ć , o ra z  s z e r sz e , o g ó ln o - s p o łe -  
c z n e  z n a c z e n ie  z a g a d n ie ń  p o ru s z a n y c h  n a te m ż e  z e b ra n iu  
p o ś w ię c a m y  m u  o b s z e rn ie jsz e  s p ra w o z d a n ie .

Z e b ra n ie  z a g a i ł n a c z e ln ik  S tra ż y  p . J e n tk ie w ic z , w i­
ta ją c  p rz e d s ta w ic ie la  w ła d z y  z w ią z k o w e j w  o s o b ie p . in ź .  
R o s z c z y k a , in s p e k to ra p rz y Z w ią z k u O k rę g o w y m  W o je ­
w ó d z tw a P o m o rs k ie g o , p rz e d s ta w ic ie l i p ra s y , o ra z  p rz y b y ­
ły c h g o ś c i , —  p o c z e m  p o d a ł d o  w ia d o m o ś c i p o rz ą d e k  
o b ra d .

N a w s tę p ie n a s tą p i ło  o d c z y ta n ie p rz e z s e k re ta rz a  
d ru h a  S z u lc a p ro to k ó łu z o s ta tn ie g o w a ln e g o z e b ra n ia . 
P ro to k ó ł je d n o g ło śn ie  p rz y ję to . Z  k o le i c z ło n k o w ie  z a rz ą ­
d u  p rz y s tą p i l i d o  s k ła d a n ia  s p ra w o z d a ń . Z e s p ra w o z d a n ia  
n a c z . S tra ż y  p . J e n tk ie w ic z a  w y n ik a ło , iż o d d z ia ł l ic z ą c y  
o b e c n ie  3 1 c z ło n k ó w , n ie  p ró ż n o w a ł w  c ią g u  ro k u . O d b y ­
to  1 4  ć w ic z e ń , u rz ą d z o n o  2  a la rm y p ró b n e , c e le m  s tw ie r ­
d z e n ia  g o to w o śc i i s p ra w n o ś c i b o jo w e j c z ło n k c w . Z e b ra ń  
o g ó ln y c h  b y ło  1 1 , p o s ie d z e ń  z a rz ą d u  1 3 . N a  p rz e d s ta w ie ­
n ia  k in o w e  i te a tr a n e s ta w io n o  3 5 r a z y p o g o to w ie , W  
r a m a c h o g ó ln o -p a ń s tw o w e g o „ T y g o d n ia S tra ż a c k ie g o " , 
ró w n ie ż i S tra ż  n o w o m ie js k a  z o rg a n iz o w a ła  s z e re g  im p re z  
p ro p a g a n d o w y c h . O  d ą ż n o ś c ia c h  w  k ie ru n k u ro z w ija n ia  
tę ż y z n y  f iz y c z n e j u  c z ło n k ó w , tę ż y z n y  n ie z b ę d n e j u k a ż ­
d e g o  d o b re g o  s tra ż a k a ś w ia d c z ą  w y n ik i p o z y ty w n e p rz y  
z d o b y w a n iu  P a ń s tw , O z n a k i S p o r to w e j i O z n a k i S trz e le c ,  
k ie j, P O S . u z y s k a ło  1 5  c z ło n k ó w , O S . 2 0 c z ło n k ó w .

P o ż a ró w  b y ło  w  c ią g u  ro k u  8 . C z te ry  w ię k sz e c o  
d o  ro z m ia ró w , to  p o ż a ry : w  L u b a w ie , G ra b o w ie , B ro d n i­
c y  i T y lic a c h . B y ły  to p o ż a ry g ro ź n e , to te ż w c a łe j  
p e łn i w y k a z a ła  w  n ic h s tr a ż n o w o m ie js k a s w ą w y s o k ą  
k la sę  s p ra w n o ś c i w  a k c j i . N a s p e c ja ln e  p o d k re ś le n ie z a ­
s łu g u ją  z a b ie g i z a rz ą d u  w k ie ru n k u z o rg a n iz o w a n ia n a  
m o ż liw ie  n a jw y ż s z y m  p o z io m ie d z ia łu s a m a ry ta ń s k o -p o -  
ż a rn ic z e g o . w ła d z e n a c z e ln e s z c z e g ó ln ą t ro s k l iw o śc ią  
o ta c z a ją  te o d d z ia ły g d y ż  'p ró c z c e ló w  s a m a ry ta ń s k ic h ,  
k tó re  s p e łn ia ją n o rm a ln ie , p o m y ś la n e s ą ja k o je d e n z  
c z y n n ik ó w  o b ro n y s p o łe c z e ń s tw a n a w y p a d e k w o jn y .  
N ie m a łe  u s łu g i o d d a je tu  p . K u ja w sk a in s tru k to rk a o d ­
d z ia łu , k tó ra  u k o ń c z y ła d w a  w y ż s z e  k u rs y  s a m a ry ta ń sk o -  
p o ż a rn ic z e  w  T o ru n iu  i L u b lin ie , a o b e c n ie p ra c y s w e j  
o d d a je  s ię  z p ra w d z iw e m  z a m iło w a n ie m  i p o ś w ię c e n ie m .

S ta n f in a n so w y S tra ż y p rz e d s ta w ił w  z a s tę p s tw ie  
s k a rb n ik a , c z ło n e k k o m is ji R e w iz y jn e j p . K o k o sz y ń s k i .  
D o c h ó d  z a  ro k  u b ie g ły w y ra z ia ł s ię  c y f rą 1 3 1 2 ,8 6  z ł . ro z ­
c h ó d  1 1 1 2 ,9 1 z ł , w o b e c  c ? e g o  s a ld o w y n o s i 1 9 9 ,9 5  z ł , p lu s  
o b lig a c ja P o ż y c z k i N a ro d o w e j n a  5 0  z ł . J e d n o g ło ś n ie u -  
c h w a lo n o  a b s o lu to r ju m  d la  K o m is j i R e w iz y jn e j .

Z  k o le i z a b ra ł g ło s in sp e k to r p . R o s z c z y k , c z y n ią c  
s z e re g  u w a g  n a  m a rg in e s ie  s p ra w o z d a ń  p rz e d m ó w c ó w  w s k a ­
z u ją c n a p e w n e n ie d o c ią g n ię c ia o rg a n iz a c y jn e O g ó ln a  
o c e n a  d z ia ła ln o ś c i S tra ż y  b y ła b a rd z o  p o c h le b n a .

O b ją w s z y  n a w n io s e k  p . n a c z . J e n tk ie w ic z a p rz e ­
w o d n ic tw o , d o k o n a ł p . in s p e k to r w  im ie n iu  Z a rz ą d u  w rę ­
c z e n ia o d z n a k  z a w y s łu g ę  la t p o s z c z e g ó ln y m  c z ło n k o m  
S tra ż y . D y p lo m  u z n a n ia  z a d łu g o le tn ią  w s p ó łp ra c ę  i o k a ­
z a n ą  p rz y c h y ln o ś ć , p rz y z n a n o  p . r a d c y  W ł. J a b ło ń sk ie m u .  
R e w a n ż u ją c  s ię n a  z a s z c z y tn e w y ró ż n ie n ie , z ło ż y ł p . J a ­
b ło ń sk i ja k o  u p o m in e k  d la  S tra ż y  p ię k n ą  m is te rn ę .

O z n a k ę  z a  w y s łu g ę  la t o trz y m a li d ru c h o w ie  : K o w a l­
k o w s k i —  3 0  la t w y s łu g i, J e n tk ie w ic z  B . —  2 5  la t w y s łu ­
g i , K u rz ę tk o w s k i , W a łd o w s k i i K u ja w sk i —  1 0  la t  w y s iłg i .

P o d  k o n ie c  z e b ra n ia p o s ta n o w il i z e b ra n i u rz ą d z ić  
w  b ie ż ą c y m k a rn a w a le w ie c z ó r ta n e c z n y , p o łą c z o n y  z  
p rz e d s ta w ie n ie m  a m a to r s k ie m . Z a z n a c z y ć  je s z c z e w y p a d a  
iż  n o w o m ie js k a  S tra ż  P o ż a rn a o b c h o d z ić b ę d z ie d n ia  2 9  
c z e rw c a  ro k u  b ie ż . 5 0 - le c ic  s w e g o is tn ie n ia . U ro c z y s to ś ć  
ta  p o łą c z o n a b ę d z ie  z e z ja z d e m  p o w ia to w y m  S tra ż y  P o ­
ż a rn y c h . P a n n a c z e ln ik J e n tk ie w ic z z a m k n a ł z e b ra n ie  
h a s łe m  C z o łe m !

P o  c z ę ś c i o f ic ja ln e j z e b ra n ia , s p ę d z i l i c z ło n k o w ie  
r e sz tę  w ie c z o ru  w s p ó ln ie i w e s o ło  p rz y m iłe j p o g a w ę d c e

Odbiór bekonów.
Lubawa. S p ę d ś w iń  w  L u b a w ie o d b ę d z ie  

s ię 5 lutego 1935 r. o  g o d z . 7-mej rano.
N a  s p ę d z ie  ty m  z o s ta n ie  o d e b ra n y c h  360 sztuk, 

z c z e g o  165 kontraktowych.
P o n ie w a ż n ie w s z y s c y P re z e s i K ó ł P ro d .  

T . C h . p rz e s ła l i z g ło s z e n ia i lo ś c i b e k o n ia k ó w  
n a  o d s ta w ę n a d z ie ń  5  lu te g o  b r . , p rz e to  c e le m  
o d e b ra n ia p rz e d e w s z y s tk ie m  ś w iń  z g ło s z o n y c h .  
K o le jn o ś ć K ó ł n a ty m  s p ę d z ie b ę d z ie n a ­
s tę p u ją c a  :

1 . T a rg o w isk o , 2 . R a k o w ic e , 3 . G ra b o w o ,  
4 . L u b s ty n e k , 5 . C z e r l in , 6 . R o ż e n ta l , 7 . Z w i-  
n ia rz , 8 . S w in ia rc , 9 . R u m ie n n ic a , 1 0 . Z ie lk o w o ,  
1 1 . W a łd y k i, 1 2 . S a m p ła w a , R o d z o n e , 1 3 . L u b a ­
w a , 1 4 . G ro d z ic z n o , 1 5 . O s ta s z e w o , m a j. B ia ło -  
b ło ty , K a tle w o , M o n to w o , 1 6 . B y s z w a łd , 1 7 .  
O m u le , 1 8 . T u s z e w o ,  1 9 . P rą tn ic a , S z c z e p a n k o w o ,  
2 0 . K a z a n ic e ,  2 1 . Z ło to w o .

P rz y  o k a z j i p rz y p o m in a m  p o n o w n ie  w s z y s t­
k im  z a in te re s o w a n y m  c z ło n k o m  K ó ł P ro d . T rz o ­
d y  C h le w n e j o o b o w ią z k u z g ło s z e n ia s w e m u  
p re z e s o w i n a  1 0  d n i p rz e d  k a ż d ą  o d s ta w ą  i lo ś c i  
b e k o n ia k ó w , ja k ie m a ją z a m ia r d o s ta rc z y ć n a  
d a n y  s p ę d . —

( — ) In ź . Z d z is ła w  W ło d e k .

Echa radosne] pracy.
Omule. N a s z  Z w ią z e k  S trz e le c k i c h o ć z a ­

ją ł w  ru c h u  s tr z e le c k im  p o w . lu b a w s k ie g o  je d n o  
z p ie rw sz y c h p o z y c y j w y jś c io w y c h , b o  p o w s ta ł 
ju ż w  1 9 3 0  r . to  je d n a k  te m p o  m a rs z u  n a p rz ó d  
ro ś n ie d o p ie ro  z c h w ilą  o tw a rc ia  w ła s n e j ś w ie t­
l ic y  s tr z e le c k ie j. Ś w ie tl ic a je s t o d s z k o c z n ią  d o  
ik a ro w y c h  w z lo tó w  ! D la te g o  d w u le tn ie  o tw a r ­
c ia ś w ie t lic y  o b c h o d z o n o w d n iu 2 7 s ty c z n ia  
w s p o s ó b n ie c o d z ie n n y . P rz e d , ,W ie c z o re m  
Ś m ie c h u * ’ —  k tó ry o d b y ł s ię w w y p e łn io n e j  
g o ś ć m i s a l i s z k o ln e j —  p . L u b ic z -M a je w s k i,  
k ie ro w n ik  r e jo n o w e j o ś w ia ty p o z a s z k o ln e j n a ­
k re ś l ił z a d a n ie  i c e l ś w ie t lic y . N a s tę p n ie o d ­
b y ł s ię * , ,W ie c z ó r S m ie c h u “ , w k tó ry m  a m a to -  
ro w ie  i a m a to rz y  z e s p o łu ś w ie t lic o w e g o Z . S u .  
w y k o n a l i c z te ry  s k e c z e B rz e sk ie g o , P o z o s ta je  
m i p o d k re ś l ić  je d y n ie  to , ż e ż a d e n  ś w ie t lic z a n in  
„ n ie w y m ig a ł* ’ s ię o d  c z y n n e g o  p o p a rc ia „ W ie ­
c z o ru  Ś m ie c h u 4 * . T ru d n o  w y ró ż n ić k o g o ś  z  a m a ­
to ró w  i d o rz u c ić d la n ie g o  g a r ś ć s łó w  u z n a n ia ,  
b o  w s z y s c y g ra li z p rz e ję c ie m  i w c z u c ie m  s ię  
w  s w ą ro lę . K a ż d e  s ło w o , g e s t i ru c h w y w o ­
ła ł s a lw ę ś m ie c h u b e z k o ń c a , a ż n ie je d n e m u  
łz y  „ c iu rk ie m  k a p a ły 4 4 , lu b , p u c h n ą ł z e ś m ie ­
c h u 4 * . J u ż k o n ie c „ W ie c z o ru Ś m ie c h u 4 4 . W  
s z k o le ro b i s ię g łu c h o  i c ie m n o , a c a ła a k c ja  
p rz e n o s i s ię n a s a lę o b e rż y s ty  p . B a d z ię g a .  
T a m  s a la , p o d o b n ie  ja k  s c e n a  w  k la s ie , u s tro jo ­
n a w  b a rw y  p o ls k ie  i s tr z e le c k ie , n a ś c ia n a c h  
w ś ró d  z ie le n i o g n is te „ C z e ść  ! ’ * N a t le ty m  w  
ja s k ra w y c h s u k ie n k a c h  i s tro jn y c h  m u n d u rk a c h  
o rg a n iz a c y j k ro c z ą  p a ry  w  ry tm ie  o b e rk a , p o lk i,  
k ra k o w ia k a , lu b w a lc z y k a . N ie  b ra k  c z o ło w y c h  
o s o b is to ś c i m ie js c o w y c h o rg a n iz a c y j . P o ta ń c u  
z b ie ra  s ię c z ę s lo z e s p ó ł ś w ie ł l ic z n n , ś p ie w a  
w e s o łe p ie ś n i lu d o w e , w s z y s c y b a w ią c y s ię  
p o d c h w y tu ją  m e lo d ję i c h o ć r e f r e n y z n a m i  
n u c ą . H u m o r k rz e p i , a p ie ś ń  d u s z e s p a la  !

M in ą ł w ie c z ó r ś m ie c h u , s k o ń c z y ła s ię n o c  
ta ń c a . K a ż d y w ró c ił d o  s w y c h  d o m ó w , d o c o ­
d z ie n n y c h  z a ję ć . E c h a r a d o sn e j p ra c y , k tó re j  
„ w ie c z ó r -4 b y ł w y tc h n ie n ie m , p o z o s ta n ą w n a -  
s z e m  ś ro d o w is k u d łu g o . W  ś w ie tl ic y d o b rz e  
p rz y s p a s a b ia m y s ię d o  p ra c y z a w o d o w e j ro ln i ­
c z e j , z d o b y w a ją c w ła s n e m i s i ła m i p ie rw s z ą n a ­
g ro d ę  w o je w ó d z k ą  z b io ro w ą iw p o s ta c i b ib l jo -  
te c z k i w a r to ś c i 2 0 0  z ł . i p o  4 c e n tn a ry  k a in itu  
k a ż d y  c z ło n e k  z e s p o łu  P . R . n a  p o trz e b y  w ła s n e  
g o s p o d a r s tw a . W  t r z e c im  e ta p ie  p ra c y  ś w ie t lic o ­
w e j, k tó ry  d z iś  ro z p o c z y n a m y , w y k o ń c z m y  n a s z e  
z a m ie rz e n ia  p rz e sz łe  i p o d ż w ig n i jm y  s ię  o  ty le ,  
i le z d o b y liś m y d la s ie b ie w u b ie g ły c h d w u  
la ta c h  is tn ie n ia ś w ie t lic y , a g d y  ro k  m in ie  d łu g i  
z d u m ą p ro s im y b y :
„ D u c h  s ię p rz e m ie n ił , o d m łó d ł p rz e z t ru d  d łu g i,  
P rz e z  p o t w y la n y  w z m ó g ł s ię , w z ró s ł n a s i le , 
A  z t ru d e m  w y ró s ł —  c z ło w ie k  n o w y  —  d ru g i ,  
D a w n y , n ie z d a rn y , w  c ie m n e j le g ł m o g ile . . .  
C o ra z  to  b a rd z ie j w  d u s z y  s ię ro z s z e rz a  :

S z c z y tn a id e a  ż o łn ie rz a 4 4 .
K ie ro w n ik  ś w ie t lic y

Zwycięstwo idei współpracy z Rządem 

przy wyborach do rad gminnych 

w powiecie lubawskim.

W  d n iu  d z is ie js z y m  t . j . d n ia 1 lu te g o o d ­
b y ły  s ię w y b o ry  d o  r a d  g m in n y c h w c z łe re c h  
z b io ro w y c h  g m in a c h : N o w e m ia s to -w ie ś , M a rz ę -  
c ic e , K ro to s z y n y  i G ry ź l in y . P ra w ie w e w s z y ­
s tk ic h  o k rę g a c h z ło ż o n o l is ty k o m p ro m is o w e  
p o d  h a s łe m  p o z y ty w n e j p ra c y d la s a m o rz ą d u  
i r z e c z o w e j w s p ó łp ra c y  z R z ą d e m . N a o g ó ln ą  
i lo ś ć 3 5  r a d n y c h  w y b ra n e  2 2  c z ło n k ó w  w z g lę d ­
n ie s y m p a ty k ó w B . B . W . R ., 5 z w o le n n ik ó w  
S . N ., 1 N . P . R . i 7 b e z p a r ty jn y c h .

H a s ło  l is t p o li ty c z n y c h w y s u w a n e o d p o ­
c z ą tk u  w y b o ró w  s a m o rz ą d o w y c h  p rz e z  e n d e c ję  
z b a n k ru to w a ło  w  z u p e łn o ś c i.

W  c h w il i o d d a w a n ia  n u m e ru  d o  d ru k u  b ra k  
je s z c z e  d a n y c h  z d w ó c h  o k rę g ó w  g m . M a rz ę c i-  
c e , g d z ie p ra w d o p o d o b n ie  o d b ę d z ie s ię g ło s o ­
w a n ie .

Legjon Młodych.
Nowemiasto. Z e b ra n ie  L . M. o d b ę d z ie s ię  

w  s o b o tę d n ia 2 lu te g o 1 9 3 5  o g o d z . 1 5 w  
G im n a z ju m .

Hallo, hallo Lubawa i okoiica!!
K o ło  P o d o f ic e ró w  R e z e rw y  w  L u b a w ie  u rz ą ­

d z a w  n ie d z ie lę d n ia  3 . lu te g o  w  s a li p . K o w a l­

s k ie g o  w  L u b a w ie p rz e d s ta w ie n ie  p .t . „ D a m y  i 

H u z a ry 4 4 p o łą c z o n e  z z a b a w ą ta n e c z n ą , p rz y  

b o g a ty m  w ła s n y m  b u fe c ie , o g rz a n e j s a l i i d o b o ­

ro w e j o rk ie s try . M ir Z w ią z k u  te g o  u  s p o łe c z e ń ­

s tw a  je s t o d  d a w n a  z n a n y . Z a te m  O b y w a ta lk i i 

O b y w a te le , w d n iu 3 . lu te g o z a p o m n ijm y  n a  

c h w ilę o  t ro s k a c h  c o d z ie n n e g o ż y c ia i ją k  je ­

d e n  s p ie s z m y n a  tę m iłą  im p re z ę , p o d h a s łe m  

„ p re c z , p re c z  o d n a s s m u te k w s z e lk i 4 4 , c h o ć b y  

n a  k ilk a  c h w il.

„Wasser polak** radnym gromadzkim.

Złotowo. M a m y  w  n a s z e j w s i „ o b y w a te la * 4 
k tó ry  w y c h o w a ł s ię ja k o d z ie c k o ro d z ic ó w  ro ­
b o tn ik ó w  n a fo lw a rk a c h  n ie m ie c k ic h w  P ru s a c h  
W s c h o d n ic h . W  s w e m  d z ie c iń s tw ie  w id z ia ł b o ­
g a ty c h  s w y c h p a n ó w  —  n ie m c ó w  i lu d e k p ra ­
c u ją c y  —  p o la k ó w . Z  te g o  u ro b i ł s o b ie p o g lą d  
ż e n ie m ie c to  c z ło w ie k  „ le p s z y 4 4 , p a n , a p o la c y  
to  d z ia d o s tw o . W  s łu ż b ie  je g o  w  G re n z sc h u tz u  
ta z a s a d a  d o z n a ła  je s z c z e u g ru n to w a n ia . E m i­
g ra c ja d o  F ra n c ji te ż d o s ta rc z y ła a ż n a d to  p .  
J a n ic k ie m u W a w rz y ń c o w i o k a z j i z e tk n ię c ia się 
z lu d ź m i c ię ż k o p ra c u ją c y m i n a c h le b p o w ­
s z e d n i —  b ie d a k a m i.

O s ta tn io  p rz e b y ta  s z k o ła „ o b o z u w a rc h o l-  
s tw a  p o ls k ie g o 4 * n a u c z y ła  te g o  p a n a s to s o w a n ia  
s w y c h  p o g lą d ó w  n a w e t w  s to s u n k u d o R z ą d u  
p o ls k ie g o . T e  p o g lą d y  g ło s i p .  J . o tw a rc ie  z a w ­
s z e i w s z ę d z ie . T y lk o N ie m c y w e d łu g je g o  
z d a n ia m a ją |w ie l . lu d z i ja k  W ilu s ia .H in d e n b u rg a ,  
a o s ta tn io  H itle ra . Z tę s k n o ty rw ie tn u s ię  
s e rc e  d o  n ic h  i ju ż .. . p ro ro k u je , ż e p o  „ S a a rg e -  
b ie c ie 4 , p rz y jd z ie  k o le j n a  A u s tr ję , a  p o te m .. . n a  
P o m o rz e i Ś lą s k . T o te ż k o ń c z y „ Ic h w a r  
d e u ts c h , u n d  b le ib e  d e u ts c h 4 * . A  n a  to  w s z y s t­
k o  d a le jż e n a c a łe  g a rd ło : „ D e u tsc h la n d  i ib e r  
a l le s 4 * . A  m o ż e to n ie p ra w d a ? P rz e c ie ż  s ły ,  
s z e li to  w s z y sc y , o b e c n i w  d n iu  2 6  n a  z a b a w ie -  
a n a w e t o b c y  z w io s e k  s ą s ie d n ic h . T ru d n o  k o ­
m u ś  ro b ić z a rz u ty , ż e  n ie  c z u je s ię p o la k ie m  —  
w o ln o ś ć p rz e k o n a ń  g w a ra n tu je  p rz e c ie ż  k o n s ty ­
tu c ja , s m u tn e m  ty lk o  w  te j s p ra w ie je s t to , ż e  
p . J . je s t r a d n y m  z p rz y d o m k ie m  „ n a ro d o w y 4 4 .

P re c z w ię c  z ta k im i r a d n y m i, n ie c h a j z a  
m is k ę  s o c z e w ic y  id z ie n ie  d o  w y b o ró w , a le d o  
„ s w o ic h * 4 , a b y  ta m  b y ć  p a c h o łk ie m  n ie m ie c k ic h  
, .p a n ó w * 4 z p ię tn e m  h a ń b y  i u p o d le n ia , —  a lb o  
d o  k o z y , a  c o n a jm n ie j „ w o n 4 4 z p o g ra n ic z a , b o  
t ru c iz n a  m o ż e d z ia ła ć  n a s ła b e , c h a ra k te ry  
in n y c h .   Ś w ia d e k .

Z dalszych stron.

Pijany furjat rozebrał się na ulicy.

N ie c o d z ie n n e w y p a d e k w y d a rz y ł s ię w  
u b ie g łą  n ie d z ie lę n a B y d g o s k ie m  P rz e d m ie ś c iu  
w  T o ru n iu .

Z  p e w n e j r e s ta u ra c j i w y s z e d ł d o b rz e  z n a n y  
p o lic j i to ru ń s k ie j , w ie lo k ro tn ie  k a ra n y  p rz e z  s ą ­
d y  „ b la s z k a rz 4 * , J a n T . P o je g o n ie p e w n e m  
c h o d z ie m o ż n a  b y ło  ż e  m n ia ł d o b rz e  w  „ c z u b ie * *

N a Ś w ie rż e m  p o w ie tr z u  a lk o h o l m u s ia ł w i-  
d o c z n ia  m o c n ie j p o d z ia ła ć n a p . J a n a g d y ż w  
p e w n e j c h w il i w p a d ł w  s z a ł i g ło ś n o  k rz y c z ą c  
z a c z ą ł d rz e ć  n a  s o b ie  m a ry n a rk ę , s p o d n ie  p o te m  
k o s z u lę .

Z ro b iło  s ię z b ie g o w isk o . W  o c z a c h z g ro ­
m a d z o n e g o  tu u m u „ b la s z k a rz * * d a r ł d a le j s w e  
u b ra n ie , p rz y c z e m  r a z  p o ra ź r z u c a ł s ię n a z ie ­
m ię , w y k rz y k u ją c  ro z m a ite n ie  n a d a ją c e  s ię d o  
d ru k u  w y ra z y .

K to ś w re s z c ie z a w o ła ł p o lic ję . P rz y sz e d ł  
p o s te ru n k o w y , k tó ry  s a m  je d n a k  n ie m ó g ł d a ć  
r a d y  fu r ja to w i. P rz y b y ło w ię c je s z c z e t r z e c h  
p o lic ja n tó w .

W y d a w a ło  s ię ż e w id o k  c z te re c h g ra n a to ­
w y c h  m u n d u ró w  u s p o k o i n ie z w y k łe g o  a w a n tu r ­
n ik a . S ta ło  s ię p rz e c iw n ie . N ie b ie s k i k o lo r ta k  
k o ją c o  d z ia ła ją c y  n a w e t n a  w a r ja tó w p o d z ia ła ł  
n a  p ija k a  p rz e c iw n ie b o , ja k  c z e rw o n a c h u s tk a  
n a  b y k a  —  ja k  to  s ię p o p u la rn ie m ó w i. A w a n ­
tu rn ik  z a c z a ł k rz y c z e ć , ta r z a ć  s ię p o z ie m i a  
w  p e w n e j c h w ili z rz u c ił z s ie b ie  n a w e t r e s z tk i  
u b ra n ia i b ie liz n y  i s ta n ą ł p rz e d p o lic ja n ta m i  
i w  s tro ju  „ a d a m o w e m * 4 .

C h łó d  o tę m p e ro w a ł g o  o  ty le , ż e  p o s te ru n ­
k o w i z d o ła l i z a rz u c ić m u  p o lic y jn ą p e le ry n ę i 
z a p ro w a d z ić d o  k o m is a r ja tu , n a  „ d e s k i* 4

Włamanie do plebanii.

S T A R O G A R D . W  n o c y  n ie w y k ry c i s p ra w c y -  
w ła m a li s ię  d o  p le b a n j i p a ra f j ii r z . k a t, w  G ra ­
b o w c u  i s k ra d li n a  s z k o d ę  k s . p ró b . G o rd o n y  
B o le s la v  a w ię k s z ą i lo ś ć g a rd e ro b y , b ie l iz n y  
p a ty n ę  p o z ła c a n ą , k ie lic h p o z ła c a n y , a r ty k u ły  
ż y w n o ś c io w e o ra z s z e re g in n y c h d ro b n y c h  
p rz e d m io tó w  łą c z n e j w a r t, o k o ło  1 .2 0 0  z ł .
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Kino 
DźwiękoweHGFEDCBA

L u b a w a  
w e w to re k d n ia 5 lu te g o

N o w e m ia s to  
w  ś ro d ę d n ia 6 II o g o d z . 8 1 5 .

P o ry w ję c y i o s z a ła m ia ją c y k o z a c k ie m l p ie ś n ia m i 
i ta ń c a m i a rc y film

Pieśń kozaka
T ryum falna kreacja JO SE M O JIC I w sensacy jnej 

ro li kap itana kozaków D anikow a

W g łów nej ro li kob iecej fenom enalna tanceka 
R O SITA M O R E N O

W ro li gubernatorsk ie j kochank i uw odzicie lska 
M O N A M A R IS

N ajp iękn ie jsze rosy jsk ie p ieśn i i rom anse w m i-  
strzow sk iem w ykonan iu n iezapom ianego 

„K R Ó L A  C Y G A N Ó W "

T rz e ] k ró lo w ie h u m o ru  

F lip i F la p o ra z C h a rlie C h a s e

w najpo tężn ie jszej kom edji w szystk ich czasów pt.

Synowie pustyni

B urza w eso łości.

E ksp lozja śm iechu.

0 g o d z . 6 p o p o łu d n iu F łip i F ła p ja k o „ S y n o w ie p u s ty n i 1 1

K ie d y s e k w e s tra to r m o ż e d o k o n a ć re w iz ji 
o s o b is te j?

W A R SZ A W A . Sąd apelacy jny w W arsza­
w ie w ydał w pew nej spraw ie o staw ian ie czyn­
nego oporu sekw estratow i, usiłu jącem u przepro­
w adzić rew izję osob istą u podatn ika, n iezw yk le 
w ażny w yrok .

Sąd podzie la jąc w yw ody obrony stanął na 
stanow isku , że rew iz ja osob ista u p łatn ika po­
datkow ego m eże nastąp ić ty lko po uprzedn iem 
zagrożen iu zastosow nia je j, oraz po doręczen iu 
nakazu dokonan ia rew iz ji na p iśm ie.

W ie rn y p ie s z d e c h ł n a g ro b ie s w e g o p a n a .

ST A N ISŁ A W Ó W . Stróż cm entarny w  Sta­
n isław ow ie zauw aży ł, że od k ilka dn i na grob ie 
n iedaw no zm arłego jednego z tu te jszych oby­
w ateli leży sku lony p ies. K ilka  razy psa odpę­
dzał, lecz ten w racał codzienn ie na grób sw ego 
zm arłego pana, do k tórego by ł bardzo przyw ią­
zany , P ies zm arzł na grob ie.

E p id e m ja g ry p y w  B ia ły m s to k u .

B iałystok . O d k ilku dn i w B iałym stoku 
i oko licy rozszerza się ep idem ja grypy . L iczba 
zachorow ań szczegó ln ie w śród m łodzieży szko l­
nej jest bardzo duża. W  B iałym stoku w szko łach 
choru je oko ło 60% m łodzieży . Z pośród perso­
nelu nauczycie lsk iego zapad ło na grypę 30% 
nauczycie li. W skutek znacznej liczby zachorow ań 
w szko le hand low ej w  B iałym stoku K uratorjum 
O kręgu Szko lnego w B rześciu nad B ugiem za­
rządziło zam knięcie tego zak ładn na 3 dn i.

P ro g ra m  R a d jo w y .
W a rs z a w a  —  s o b o ta  2 . II.

9.00—  10.00 A udycja poranna 10.00 N abożeństw o z 
K rakow a. Po nabożeństw ie m uzyka popu l. (p ły ty ) 11.20 
M uzyka popu larna (p ły ty ) 11.57 Sygnał czasu 12.00 H ej­
nał z K rakow a 12.03 W iadom ości m eteoro l. 12.05 Prze­
g ląd teatra lny 12.15 i 13.15 Poranek m uzyczny J. Straus­
sa. W  przerw ie oko ło godz. 13.00 odczy t. 14.00 M uzyka 
salonow a (p ły ty ) 15.00 G aw ęda 15.15 M uzyka salonow a 
(p ły ty ) 15.35 (P ły ty ) 15.45 O dczy t 16.00 N ajnow sze na­
gran ia na p ły tach 16.30 T eatr W yobraźn i 17.00 K oncert 
17.50 O dczy t 18.00 Przeg ląd prasy ro ln . krajów , i zagrań, 
z W ilna 18.10 Z ycie ku ltu r, i artyst. sto licy 18.15 D ro­
b iazg i fo rtep . 18.15 R eportaż z K rakow a 19,00 R ecita l z 
K rakow a. 19.20 O dczy t z W ilna. 19.30 K oncert z W ilna. 
19.45 Program na dzień nast. 19.50 M iędzynarodow e za­
w ody narc iarsk ie (tr. z Partenk irchen 20.20 Suita ch łop­
ska —  w  w ykon. O rk. R . P. 21.0g D zienn ik w iecz. 21.15 
Jak pracu jem y w Polsce 21.20 K oncert popu larny 22.05 
O dczy t 22.20 K oncert rek lam ow y 22.35 Z biorow e w iado­
m ości sport. 22.50 M uzyka taneczna z p ły t. 23.00 W ia­
dom ości m eteor, d la kom . lo tn. 23.05 „L oża Szyderców” . 
23.35 M uzyka taneczna (p ły ty ) 24.00— 1.00 M uzyka tan .

W a rs z a w a  —  n ie d z ie la  3 . II.
9.00 —  10.00 A udycja poranna 10.00 M uzyka lekka 

(p ły ty ) 10.30 N abożeństw o z katedry św . Jana z W arsza­
w y. 11.57 Sygnał czasu. 12.00 H ejnał z K rakow a. 12.03 
W iadom ości m eteoro log . 12.05 Przeg ląd teatra lny 12.15 , 
13.15 Poranek m uz. 14.00 M uzyka salonow a (p ły ty ) 15.00 
Pogadanka ro ln . z W ilna 15.15 K anark i śp iew ają (p ły ty ) 
15.25 Przng ląd rynków produk tów ro lnych - odczy t 15.35 
P ły ty 15.45 O dczy t 16.00 A udycja pośw . Jgn. K rasick iem u 
16.20 U tw ory fo rtep ianow e 16.45 O pow iadan ie d la dzieci 
17.00 M uzyka do tańca 17.50 Polska na m orzu - odczy t 
18,00 T eatr W yobraźn i - słuchow isko 18.45 Z ycie m ło- 
ezieży 19.00 M uzyka lekka 19.45 Program na dz. nast. 
19.50 Feljeton aktualny 20.00 K oncert ork . sym fon. 20.45 
D zienn ik w ieczorny 20.55 Jak pracu jem y w Polsce 21.00 
N a w eso łe j lw ow sk ie j fa li 21.30 T ransm . z Partenk irchen 
22.00 K oncert rek lam ow y 2?.15 Skrzynka poczt, techn. 
22.30 W iadom ości sportow e 22.45 M uzyka taneczna 23.00 
W iadom ości m eteoro log , d la kom un, lo tn . 23.05— 23.30 
D alszy ciąg m uzyk i tanecznej.

W a rs z a w a  —  p o n ie d z ia łe k 4 , II.

6.45— 8.00 A udycja poranna 11.57 Sygnał czasu 12.00 
H ejnał z K rakow a 12.03 W iadom ości m eteor. 12.05 C odz. 
Przeg l. Prasy Polsk .' 12.10 M uzyka salon. 13,00 D zienn ik 
po łudn. 13,05 P ły ty . 15.30 W iadom ości o eksp. po lsk im , 
15.35 Przeg ląd g ie łdow y 15.45 Serenady , rom anse, hum o­
resk i 16.45 L ekcja języka n iem . ze L w ow a 17.00 O rk ie­
stra W . T ychow sk iego 17.35 P ieśn i w łosk ie 17.50 Poga­
danka 18.00 Skrzynka poczt, ro ln . 18.10 Przeg ląd f ilm n-  
w y 18.15— 18.05 K oncert kam eralny 18.40 Z agadk i m uz. 
d la dzieci ze L w ow a 19.00 A udycja żo łn ier. 19.25 C hw il­
ka spo łeczna 19.30 Feljeton 19.45 Program na dz. nast. 
19.50 W iadom ości sportow e 20.00 O d p iosenk i do p iosen­
k i —  dw a fo rtep iany 20.45 D zienn ik w ieczorny 20.55 Jak 
pracu jem y w Polsce 21,00 K oncert sym fon iczny 21.45 
O dczy t. 22.00 K oncert rek lam ow y. 22.15 , 23.05 P ły ty . 
23.00 W iadom ości m eteoro l. d la kom nn. lo tn.

G ie łd a z b o ż o w a  w  P o z n a n iu

N otow an ia z dn ia 30. 1. 1935. Z a 100

Z yto . . ,
Pszen ica
Jęczm ień brow arow y

Jęczm ień jedno lity’ ,
Jęczm ień zb io row y
O w ies
O tręby ży tn ie

O tręby pszenne (g rube)
O tręby (średn ie)
G orczyca
G roch V ik to rja.
G roch Folg iera

kg. p łacono

15,25 -  15750

15,50 -  16 00 
20,25 -  20,75
19,00 -  19,50 

18,75 -  19,25
15.25 -  15,50 
10,75 -  11,50 

10,85 -  11,35 
15,50 -  15,75 
48,00 -  50,00
41,00 -  45,00 
32,00 -  35,00

R edaktor odpow iedzia lny : A nton i M iloszew sk i w  N ow em m ieście n. D rw .

W ydaw ca: C elestyn M iloszew sk i w N ow em m ieście n. D rw .

DRUKI
N A  K A R N A W A Ł
po najn iższych cenach po leca

D ru k a rn ia i K s ię g a rn ia - B . M ilo s z e w s k i, 
N  o w  e m  i a s t o n. D rw ęcą —  R ynek N r. 19.

Używane
fu tra m ęsk ie, ubran ia sm o­
k ingow e, kam izelk i 
i czapk i fu trzane

oraz w iele innych rzeczy są tan io na sprzedaż 

Ł u k a s z e w s k i, N o w e m ia s to Środkow a 6.

Z am ierzają w stąp ić w stan m ałżeńsk i 

cieśla Z im m erm ann A dolf z D eutsch-E y lau 

oraz kraw czyn i G rete W endt z D eutsch-E y lau 
przedtem zam ieszkała w N ow em m ieście n.D rw .

Pow yższe podaję do pub licznej w iadom ości

U rz ą d  S ta n u C y w iln e g o .
F leischer

D eutsch-E y lau , 28 styczn ia 1935

ZAPROSZENIA

ŚL UBNE po znaczn ie zn iżonych

cenach —  po leca

- D ru k a rn ia  ■ B . M IL O S Z E W S K I -
R ynek 19. N ow em iasto n. D rw . T el. 59

O G Ł O SZ EN IE 
o p rz y s tą p ie n iu  d o p a rc e la c ji.  
Starostw o Pow iatow e Sępo leńsk ie przy­

stępu je do parcelac ji m ajątków państw ow ych:
1) Suchorączek o obszarze 165.17 .52 ha.
2) Sypn iew o „  359.65 .51 ha.

po łożonych w pow iecie sępo leńsk im .
R eflek tańci na nabycie ziem i z pow yższych 

m ajątków w inn i złożyć przep isow e zg łoszen ia 
do Starostw a Pow iatow ego w Sępo ln ie do dn ia 
15 In tego 1935 r. przyczem zam ieszku jący na 
teren ie innych pow iatów w inn i przesłać zg ło­
szen ia za pośredn ictw em w łaściw ych Starostw .

Z g łoszem a n ie pod legają op łatom stem plo­
w ym . D ruk i zg łoszeń m ożna otrzym ać bezp ła­
tn ie w każdem Starostw ie w R eferacie R oln ic­
tw a i R eform R olnych.

O G Ł O SZ E N IE
o p rz y s tą p ie n iu  d o p a rc e la c ji'.

Starostw o Pow iatow e T czew sk ie Przystę­
pu je do parcelac ji m ajątków państw ow ych:

1) Sw arożyn o obszarze 700.69 ,51 ha.
2) Jan iszow o „  326 ha.
3) B orkow o „  62.74 ,41 ha.

po łożonych w  pow iecie tczew sk im .
C hcących nabyć ziem ię z tych m ajątków 

w zyw am do złożen ia przep isow ych zg łoszeń do 
Starostw a Pow iatow ego w T czew ie do dn ia 16 
lu tego br.

Z głoszen ia złożone po oznaczonym term in ie 
n ie będą uw zg lędn ione. Z głoszen ia na nabycie 
ziem i n ie pod legają op łatom stem plow ym .

D ruk i zg łoszeń m ożna otrzym ać bezp łatn ie 
w Starostw ie Pow iatow em .

R a d jo o d b io rn ik

4 lam pow y
na baterję okazy jn ie 
sprzedam .

W iad. udzie li „A dm . G łosu“

Z nalazłem 3 w ork i
na drodze z N ow egom iasta 
do K rzem ien iew a. W łaść. 
m oże je odebrać za zw ro tem 
kosztów .

Ig n a c y K u lk o w s k i
K rzem ien iew o.

C zystą, m łodszą 

d z ie w c z y n ę d o d z ie c i 
potrzebu je od zaraz

B . L eńdzionow a
N ow em iasto, Jag ie llońska

Praw dziw y 

ser szw ajcarsk i 
po leca 

S T A N IS Ł A W  R O S T  
N o w e m ia s to n . D rw .

Potrzebna

służącą
J . G O L U B S K A  a k u s z e rk a

K ro to s z y n y —

O głaszajc ie się w G łosie L ubaw skim .

SE PA R A T O R Y

do m leka

UWAGA! M A SZ Y N Y

do szycia

C e n y z n iż o n e d o s to s o w a n e d o d z is ie js ze g o k ry z y s u

ŻELAZO
w w szelk ich rozm iarach

STAL
rzem ieśln icza, do w ozów
i specja lna do aut

Podkowy
hufnale, hacele, śruby , n ity  
różne b lachy , bandaźów ka

Węgiel kow alsk i i opałow y

po leca

N. EWE RTOWS KI
N O W E M IA S T O  n . D rw ę c ą  

♦ •

Specja lny H andel Ż elaza
T E L E FO N 66. —  — R Y N E K  27.

W szelk ie 

narzędzia 

rzem ieśln icze. UWAGA I
W szelk ie części 

do m aszyn ro ln . 

i dom ow ych.

Książnica Kopemikańska 

w Toruniu
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D o d atek R o ln iczy
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W arto ść p aszy .
Im  w ięce j d an a p asza b ęd z ie zaw ie ra ła w ar­

to śc i sk ro b io w y ch , tem w arto śc iw sza .
Z ia rn a : W arto śc i sk ro b io w y ch . Ż y to 7 5 ,8 , 

Jęczm ień 7 5 .2 , O w ies 6 3 ,2 , G ro ch 7 6 ,2 , W y k a 
7 5 ,3 , Ł u b in 8 2 ,2 .

O tręb y: W artośc i sk ro b io w y ch . P szen n e 
5 0 ,9 , ży tn ie 6 0 ,5

K ie łk i: W art, sk ro b . S ło d o w e 5 6 ,5 .
M ak u ch y : W art, sk ro b . L n ian e 8 4 ,8 , S ło­

n eczn ik o w e 8 3 ,9 , R zep ak o w e 7 8 ,2 , M ączk a m ię­
sn a 1 0 0 ,0 .

P asze o b ję to śc io w e zaw ie ra ją m n ie jszą część 
su ch e j m asy straw n e j— d o tak ich n a leżą w sze l­
k ie s ło m y , p lew y i s ian a .

S ło m y: W artośc i sk ro b io w y ch . P szen n a 
1 4 ,5 , ży tn ia 1 5 ,6 , Jęczm ien n a 2 0 ,5 , o w sian a 1 8 ,8 , 
g ro ch o w in y 2 1 ,3 , W y czan k a 2 1 ,7 .

P lew y : W art, sk ro b . K o n iczy n y n asien n e j 
1 8 ,2 , p szen ic 2 4 ,7 , ży tn ie jęczm ien n e 2 2 ,4 , jęcz­
m ien n e 2 4 ,6 , o w sian e 2 9 ,3 , K o n iczy n n e 3 9 ,0 .

D o p asz o b ję tośc iow y ch n a leżą tak że p asze 
z ie lo n e , o k o p o w izn y , w y tło k i i k iszo n k i, b o ch o­
c iaż ich su ch a m asa p raw ie w  ca ło śc i jes t stra­
w io n ą tak , jak i w  p aszach treśc iw y ch , to jed­
n ak że te p asze zaw ie ra ją d u że i lo śc i w o d y , 
w sku tek czeg o zw ierzę n aw et n a jad łszy s ię ich 
d o sy ta , ło jest w y p e łn iw szy n iem i ca ły p rzew ó d 
p o k arm o w y n ie w ie le z n ich o trzy m a p o ży w ien ia .

T ak sam o d z ie je s ię , g d y zw ie rze n a je s ię 
d o sy ta p asz su ch y ch o b ję to śc io w y ch , p o m im o , 
że w y pe łn i n iem i ca ły żo łąd ek , n ie w ie le p o - 
b ie rze straw n y ch częśc i. A  w ięc z teg o w y ­
p ły w a n au k a tak a, źe zw ie rzą t, k tó re m ają m ałe 
żo łąd k i, n ie m o żn a p aść sam em i p aszam i o b ję- 
to śc io w em i, b o p o m im o , źe s ię d o sko n a le n a je­
d zą , to jed n ak n ie o trzy m ają w y sta rcza jąceg o 
d la s ieb ie p o ży w ien ia .

D o tak ich zw ie rzą t, k tó re m ają m ałe żo łąd k i 
a k tó ry ch z teg o p o w o d u n ie m o żn a p aść sam e­
m i p aszam i o b ję to śc io w em i, jak sam em i z ie lo - 
n em i p aszam i, k iszo n k am i, o k -o p o w izn am i, s ło­
m am i i p lew am i i g o rszem i s ian am i, n a leżą 
w szy stk ie sw ierzę ta p rzeżu w ające , n ie m ające 
sk o ń czo n eg o ro k u: ź ręb ię ta d o ro k u , ź reb n e 
k lacze i k o n ie p racu jące a tak że i w szy stk ie 
św in ie .

M łod a ja ło w izn a o d p ó ł ro k u , ch o c iażb y 
ch o d z iła n a n a jży zn ie jszem p astw isk u , n ie m o że 
d o b rze w y rastać , jeże li o b o k teg o n ie b ęd z ie 
d o staw a ła p aszy treśc iw e j. M ło d e b y d lę , ży­
w ion e z ie lo n ą p aszą : czy to k o szo n ą , czy też 
p astw isk o w ą, in s ty n k tem w iedz io n e , sta ra s ię 
sp o ży ć je j jak n a jw ięce j, czem n ad m iern ie ro z­
p y ch a sw e żo łąd k i, k tó re c isn ą s ię n a p rzep o­
n ę , a p rzep o n a c iśn ie s ię n a p łu ca. P rzez 
ro zp y ch an ie żo łąd k ó w ro zszerza ją s ię n ad m ier­
n ie żeb ra , k tó re z zew n ątrz u c isk a ją p łu ca . 
W sk u tek ty ch u c isk ó w p łu ca n ie m o g ą s ię d o ­
sta teczn ie ro zw in ąć , n a czem c ierp i ca ły zw ie­
rzęcy o rg an izm i n ie m o że s ię n o rm a ln ie ro z­
w ijać . M ło d e b y d lę p asio n e sam em i z ie lo n em i 
p aszam i, m a n ad m iern ie ro zw in ię ty b rzu ch , g ło­
w ę i n o g i, a za to w ąsk ą k la tk ę p ie rsio w ą 
i s ie rść zszerszen ia łą .

0 czem należy pamiętać.
a) w  g o sp o d arstw ie .
C zy śc ić n asio n a d o s iew u , zam aw ia jąc i  

k u p u jąc b rak u jące w zak ładach o g ro d n iczy ch . 
P o m y śleć zw łaszcza zaw czasu o ro ś lin ach strącz­
k o w y ch , k tó re p raw ie zu p e łn ie w y g in ę ły .

P rzy g o to w ać m aterja ł p o trzeb n y d o zak ła­
d an ia sad ów , jak p a le, ty czk i d o faso li, p a lik i 
d o p o m id o ró w i t. p .

R o b ić sk rzy n k i d o w y siew u w czesn y ch 
w arzy w , n ap raw iam y g rab isk a , k o s isk a ,: ło p a ty 
i in ne n arzęd z ia p o trzeb n e w g o sp o d arstw ie . 
Z b ad ać s iłę k ie łk ow an ia p o szczeg ó ln eg o z ia rn a 
s iew n eg o . P rzy g o to w ać m aść o g ro d n iczą . R o b ić 
u le d la n o w y ch ro i, n a jlep sze s ło m ian e, b o 
tan ie i d o b re , a p szczo ły w n ich n a jlep ie j s ię 
ch o w a ją . P rze jrzeć o stro żn ie w szy stk ie u le, 
czy p szczo ło m n ie zab rak ło ju ż te raz p o k arm u , 
czy m y szy s ię n ie zag n ieźd z iły . W m ró z 

m łó c ić k o n iczy n ę .
b ) w  d o m u .
N ie p o zw a lać ro ś lin om p o k o jo w y m w y rastać , 

g d y ż p rzy rost z im o w y jest n ik ły , i zazw y cza j 
ó w p rzy ro st p ó źn ie j m arn ie je . M o żem y tem u 
zarad z ić p rzez u trzy m an ie o d p o w ied n ie j tem­
p era tu ry d la k ażd e j ro ś lin y w o d p o w iedn im 
p o k o ju . K to p o siad a ro ś lin y ceb u lk o w e, to p o­
w in ien je te raz zacząć sad z ić w  m ieszk an iu .

P o czą tk o w o trzy m am y ceb u lk i w c iem n em 
m ie jscu k o ło p ieca , a g d y ju ż w y ro sn ą n a leży­
c ie , u staw iam y je n a o k n ie b lizk o św ia tła , żeb y 
n ab ra ły z ie len i. K tó ż n ie zazn a zad o w o len ia 
n a w id o k k w ia tu , w y p ie lęg n o w an eg o ch o ćb y 
z p ew n em i tru d n o śc iam i? H o d u jm y w ięc k w ia ty !

W sprawie urzędowania Instruktora T. R. P.
K o m u n ik u jem y cz ło n k om n aszy m , że z p o­

w o d u Z jazd u In s tru k to ró w w  d n iu 7 . i 8 . stycz­
n ia 1 9 3 5 r . w  T o ru n iu b ęd z ie B iu ro T o w arzy­
stw a R o ln iczeg o P o w iato w eg o w  N o w em m ieśc ie 
zam k n ię te .

T o w arzy stw o R o ln icze P o w iato w e 
w N o w em m ieśc ie .

Legitymacje członkowskie.
K o m u n ik u jem y cz łon k o m K ó łek R o ln iczy ch , 

że leg ity m ac je cz ło n k o w sk ie w y staw ian e p rzez 
K ó łk a R o ln icze n n ro k 1 9 3 4 są w ażne d o d n ia 
1 k w ie tn ia 1 9 3 5 r .

Z arazem n ad m ien iam y , źe T o w arzy stw o 
R o ln icze P o w ia to w e u d z ie la p o rad ty lk o ty m  
cz ło nk o m , k tó rzy o k aźą leg ity m ac ję cz łon k o w­
sk ą w ażn ą n a d an y o k res.

T o w arzy stw o R o ln icze P o w iato w e w p ro w a­
d za o b ecn ie d la w szy stk ich cz łon k ó w zg ło szen ia , 
p o k tó re w in n i s ię zg łos ić p o szczeg ó ln i p p . 
p rezes i K ó łek R o ln iczy ch .

S k rzy n k a p o cz to w a.
P y tan ie: Z ap y tu ję s ię R ed ak c ji G ło su L u b aw sk ieg o czy 

m o g ę zap isać o sad ę n a żo n ę ? A . z T .
O d p o w .: W  sp raw ie zap isan ia o sad y n a żo n ę p o d a jem y 

jak o o d p ow ied ź p ism o U rzęd u W o jew ó d zk ieg o 
P o m o rsk ieg o sk ie ro w an e d o P . T . R . k tó re sp ra­
w ę n a leży c ie w y św ie tla . „U rząd W o jew ó d zk i P o­
m o rsk i W y d z ia ł R o ln ic tw a i R efo rm R o ln y ch p i­
sm em L . R U . 4 4 ,1 z d n ia 3 1 . g ru d n ia 1 9 3 4 r . 
sk iero w au em d o P o m o rsk ieg o T o w arzy stw a R o l­
n iczeg o zw raca u w ag ę n a w p ły w a jące o d o sad n i­
k ó w l iczn e p o d an ia d o U rzęd u W o jew ó dzk ieg o o 
w y d an ie w zg lęd n ie u zu p e łn ien ie ju ż w y d an y ch 
o rzeczeń p rzew łaszczen io w y ch w k ie ru nk u p rze­
n iesien ia ty tu łu w łasn o śc i o sad y u a ich żo n y .

U rząd W o jew ó d zk i P o m o rsk i w y jaśn ia w o b ec 
teg o , że p rzen ies ien ie w łasn o śc i o sad y p o ch o d zą­
ce j z p arce lac ji rząd o w e j, o trzy m ać m o że o so b a , 
k tó re j n azw isk o u m ieszczo n e zo sta ło w w y k az ie 
n ab y w có w za tw ie rd zo n y m p rzez W o jew o d ę w zg l. 
jeg o zastęp cę . Jeżeli w  za tw ie rd zo ny m w y k az ie 
w y zn aczo n y b y ł jak o n ab y w ca ty ik o jed en z 
m ałżo n k ó w , o rzeczen ie p rzew łaszcze- 
n io w e w y d an e m o że b y ć ty lk o  u a jeg o n azw isk o 
a w sze lk ie p ro śb y o p o d p isan ie d ru g ie j o so b y 
jak o p o zb aw io n e p o d staw y p raw n e j, p o zo stan ą 
b ez u w zg lęd n ien ia .

P o h ip o teczn em u reg u lo w an iu ty tu łu w łasn o­
śc i n a n azw isk o zak w alif ik o w an eg o k au d y d a ta 
m o że żo n a b y ć d o p isan a jak o w sp ó łw łaśc ic ie lk a 
i to ty lk o , jeżo li ży je z m ężem w o g ó ln e j sp ó j­
n o śc i „majątkowej”.

F o rm a ln o śc i h ip o teczn e d o k o n a sęd z ia h ip o­
teczn y n a w n io sek za in te reso w an ych , d o k tó reg o 
d o łączo n y m u si b y ć n o ta r ja ln y ak t o g ó ln e j 
w sp ó ln o śc i m ają tk o w e j, lecz też d o k u m en t ś lu b u 
jeże li m ałżeń stw o zo sta ło zaw arte p rzed 1 stycz­
n ia 1 9 0 0 ro k u . K .

P y tan ie : C zy w y sz ło ju ż n o w e ro zp o rządzen ie o k o n w ers ji 
zad łu żen ia b an k o w eg o p rzez B an k A k cep tacy jn y , 
b o B an k L u d o w y w  L u b aw ie tw ie rd z i, że n ie 
m o że sk o n w erto w7ać d łu g u z b rak u o d n o śneg o 
ro zp o rząd zen ia .

O d p o w .: T ak ; ro zp o rząd zen ie P rezy d en ta R . P . z d n ia 2 4 . 
X . 1 9 3 4 r . D z. U . R . P . N r. 9 4 , p o z . 8 4 1 o raz ro z­
p o rząd zen ie M in is tra S k arb u z d n ia 1 1 . X II.  3 4 r . 
D z. U . R . P . 1 0 3 /3 4 p o z , 9 6 7 ).

P y tan ie : C zy w y szed ł ju ż n o w y k o n trak t ta ry fo w y d la 
ro b o tn ik ó w ro ln y ch i jak ie zm ian y ten że w p ro­
w ad za . G d z ie m o g ę k o n trak t n ab y ć 6

O d p o w .: K o n trak t d la ro b o tn ik ó w ro ln y ch n a ro k 1 9 3 5 -3 6 
p rzew id u je sk reślen ie k a teg o rji IV  zac iężn ik ó w , 
o raz o b n iżen ie w y p ła t g o tó w k o w y ch o 1 0 p ro c . 
K o n trak t ta ry fo w y jest d o n ab y c ia w P o m o r- 
K o m isji P racy , o raz w  T o w arzy stw ie R o lń iczem 
P o w ia to w em , w  cen ie d la cz ło n k ó w K ó łek R o ln i­
czy ch 1 ,—  z ł, d la n iecz ło n k ó w 2 ,—  z ł.

T o w . R o ln . P o w .

wwwwwwwwww
Zgłoszenie większych sadów.

W  zb liża jący m s ię sezo n ie w iosen n y m m a 
T o w arzy stw o R o ln icze P o w ia to w e w N o w em­
m ieśc ie p rzy p o m ocy f irm y  S p iess w W arsza­
w ie zam ia r u rząd z ić w k ilk u m iejsco w o śc iach 
p o w ia tu d em o n stracy jn e o p ry sk iw an ie d rzew 
o w o co w y ch .

W o b ec p o w y ższego p ro s im y p p i P rezesó w 
K ó łek R o ln iczy ch o n ad esłan ie n am sp isó w 
cz ło n k ó w w łaśc ic ie li w ięk szy ch sad ó w , k tó rzy 
sk ło n n i b y lib y n a u rząd zen ie p o k azu . N ieza­
leżn ie o d teg o S p ó łk a A k cy jn a „A zo t “ w Ja­
w o rzn ie b ęd z ie p rzesy łać zg ło szo n y m w łaśc ic ie­
lo m sad ó w sp ec ja ln e b ro szu ry p ro p ag an d o w e 
ce lem p rzep ro w ad zen ia w alk i z ch o ro b am i i 
szk o d n ik am i d rzew o w o cow y ch .

Z arazem zw racam y u w ag ę, że T o w arzy stw o 
R o ln icze P o w ia to w e jes t w  p o siad an iu sp ec ja l­
n y ch o fe rt n a o p ry sk iw acze d rzew o w o co w y ch , 
o raz n a p rep ara ty ch em iczn e d o tęp ien ia o w ad ó w .

K ażd y ro ln ik , k tó ry ch ee m ieć k o rzy ść ze 
sw eg o sad u p o w in ien ju ż d z iś p o m y śleć o w alce 
ze szk o d n ik am i ro ś lin n em i.

T o w arzy stw o R o ln icze P o w iato w e, 

w  N o w em m ieśc ie .

W sprawie nabycia kalendarza mleczarskiego.
K o m u n ik u jem y ty m K ó łko m R o ln iczy m , 

k tó re in te resu ją s ię sp raw ą o rg an izac ji K ó łek  
M leczarsk ich , że u k aza ł s ię ju ż w sp rzed aży 
k a len d arz m leczarsk i n a ro k 1 9 3 5 w y d an y p rzez 
zw iązek sp ó łd z ie ln i m leczarsk ich i ja jczarsk ich 
w W arszaw ie . K a len d arz zaw ie ra p o m ięd zy 
in n em i n o rm y p raw n e w jak ie p o w in n o b y ć 
u ję te m leczarstw o , d z ia ł tech n iczn y , zag ad n ien ie 
u zy sk an ia d o b reg o m lek a , d z ia ł b u d o w lan y i td .

Z u w ag i n a n isk ą cen ę k a len d arza jed en 
eg z. 9 0 g r. m o żem y g o za in tereso w an y m 
p o lec ić .

Wycieczka do Danji.
C en tra ln e T o w arzy stw o O rg an , i K ó łek  

R o ln iczy ch w  W arszaw ie o rg an izu je w czas ie 
o d 9 d o 1 3 m aja b r. w zo rem la t u b ieg ły ch w y ­
c ieczk ę d o D an ji. W y c ieczk a b ęd z ie m iała 
ch arak te r ro ln iczy . K o sz t o g ó ln y o d jed n e j 
o so b y w y n ies ie 1 4 0 z ł. w  czem m ieszczą s ię ju ż 
k o sz ty p aszp o rtó w i w iz, p rze jazd y o k rę tem 
i p o c iąg iem , ca łk ow ite u trzym an ie o raz w szy st­
k ie w stęp y i p rze jazd y w  D an ji.

B liższe w aru n k i m o g ą za in te reso w an i o trzy­
m ać w T o w arzy stw ie R o lń iczem P o w ia to w em 
w  N o w em m ieśc ie .

T o w arzy stw o R o ln icze P o w ia to w e 
w N o w em m ieśc ie .

W sprawie leczenia robotników rolnych.
K o m u n ik u jem y cz ło n k o m n aszy m , źe N a­

czeln e O rg an izac je R o ln icze zaw arły n o w ą 
u m o w ę z Z w iązk iem L ek arzy . N o w a u m o w a 
w ejd z ie w  n aszem p o w iec ie w ży c ie w d n iu 
1 k w ie tn ia 1 9 3 5 r . Z o b n iżo n e j ta ry fy lek a r­
sk ie j b ęd ą m o g li k o rzy stać jed y n ie cz ło n k o w ie 
K ó łek R o ln iczy ch .

Z arazem k o m u n ik u jem y , źe zd arza ją s ię 
w y p ad k i, źe ro ln icy ch cąc o sięg n ąć 2 5 p ro c , 
zn iżk i w  szp ita lu d o p ie ro w  o sta tn ie j ch w ili za­
p isu ją s ię d o K ó łek R o ln iczy ch . R o ln ik o m , 
k tó rzy n ie są 3 m iesiące cz ło nk am i n aszem i, 
n ie u d z ie lim y p o św iad czen ia n a o b n iżen ie k o sz­
tó w szp ita ln y ch , a za tem w in te res ie w szy st­
k ich ro ln ik ó w leży , ab y n iezw ło czn ie d o K ó łek 
R o ln iczy ch s ię zap isa li. T . R . P .

Założenie Koła Gosp, Wiejskich w Wałdykach.
S taran iem Z arząd u K ó łk a R o ln iczeg o o raz 

k ie ro w n ik a szk o ły o d b y ło s ię w  szk o le d n ia 2 4 
b m . zeb ran ie o rg an izacy jn e K o ła G o sp od y ń 
W iejsk ich . N a zeb ran ie p rzy b y ła p . In s tru k to r­
k a z B ro d n icy o raz p . sek re ta rz P .T .R . K o ło ­
d z ie jsk i.

P o w y g ło szen iu k ró tk ieg o re fera tu o zad a­
n iach i ce lach K ó ł G o sp o d y ń W ie jsk ich p rzez 
p . In s tru k to rk ę zap isa ło s ię 2 0 p ań . M am y n a­
d z ie ję źe l iczb a ta w  k ró tk im czas ie s ię p o d w o i

D o zarząd u w y b ran e zo sta ły p . M . L ew an­
d o w sk a jak o p rezesk a , p . k ie ro w n ik o w aJu trzen­
k o w a jak o w ice p rezesk a, p . R o b aczew sk a jak o 
sek re ta rk a o raz p . P ren sow a jak o sk arb n iczk a .

Z eb ran ia K o ła b ęd ą s ię o d b y w a ły co m ie­
s iąc . N astęp n e zeb ran ie n a k tó re m a p rzy b y ć 
ró w n ież p . In s tru k to rk a n azn aczo n o n a d z ień 
2 4 lu teg o b r.

O p ró cz zeb rań m iesięczn y ch o d b y w ać s ię 
b ęd ą d la cz ło n k iń k u rsy z d z ied z in y g o sp o d ar­
stw a d o m o w eg o . P ie rw szy tak i k u rs o d b ęd z ie 
s ię ju ż w  m arcu . D o k ład n y jeg o tem at zo stan ie 
o zn aczo n y n a n astęp n em zeb ran iu .
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Zebrania Kółek Rolniczych w pow. lubawskim
na dzień 2 lutego 1935 r.

B ra tjan o g o d z . 1 7 -te j.

G ierło ż P o lsk a „ 1 5 „

K ro to szy n y „  1 2 „

L u b aw a ,» 1 6 „

Ł ąk o rz „ 1 6 „

M ro czno » 1 2 „

N . B rzo z ie „ 1 6 .

O stro w ite „ 1 2 „

O m u le ,, 1 5 „

R ak o w ice ,, 1 5 ,,

R o żen ta l „ 1 6 „

S u m in n 1 6 „

S k arlin „ 1 6 „

T y lice „ 1 7
W o n n a „  1 4 „

lu s trac ja p rzez P rezesa T R P .
i In s tru k t. T , R . P .

Z w in ia rz „ 1 1 .3 0 ,,

S zw arcen o w o
lu s tr , p rzez P rez. i In s tr .

„ 1 6 „  
P . T . R .



0 1 2 4 4

N a u ro c z y s to ść O c z y sz c ze n ia

N a jśw . M a rj i P a n n y .

Ewangelja. św . M a te u sza I I . w . 2 2— 3 2 .

W  o n c z a s : g d y s ię w y p e łn i ły d n i o c z y­
sz c z e n ia M a ry i w e d łu g z a k o n u M o jż esz o w e g o , 
p rz y n ie ś l i Je z u sa d o Je ru z a le m , a b y G o s ta w il i 
P a n u , ja k o n a p isa n o je s t w  Z a k o n ie P a ń sk im : 
Z e w sze lk i m ę ż c z y z n a , o tw ie ra jąc y ż y w o t, św ię­
ty m  P a n u n a z w a n y ^ b ę d z ie . A iż b y o d d a li 
o f ia rę w e d le te g o , c o je s t p o w ie d z ia n e w  z a k o­
n ie P a ń sk im , p a rę sy n o g a r lic , a lb o d w o je g o łę -  
b ią t. A  o to b y ł c z ło w ie k w  Je ru z a le m , k tó re­
m u im ię S y m e o n : a te n c z ło w iek sp ra w ie d liw y 
i b o g o b o jn y , o c z e k iw a ją c y p o c ie c h y iz ra e lsk ie j, 
a D u c h św ię ty b y ł w  n im . I o d p o w ie d ź b y ł  
w z ią ł o d D u c h a Ś w ię teg o , ż e n ie m ia ł o g lą d a ć 
śm ie rc i, a ż e b y p ie rw e j o g lą d a ł C h ry s tu sa P a ń­
sk ie g o . I p rz y sz e d ł w  D u c h u d o k o śc io ła . A  
g jy  w w o d z ili D z ie c ią tk o Je zu s ro d z ic e Je g o , 
a b y z a N ie n c z y n il i w e d le z w y cz a ju z a k o n n e g o 
o n te ż w z ią ł Je n a rę c e sw o je i b ło g o s ła w ił 
B o g a i m ó w ił: T e ra z p u sz c z a sz s łu g ę T w eg o , 
P a n ie , w  p o k o ju w e d łu g s ło w a T w e g o , g d y ż 
o c z y m o je o g lą d a ły 'z b a w ie n ie T w o je , k tó re ś 
z g o to w a ł p rz e d o b lic z n o śc ią w sz y s tk ic h n a ro d ó w . 
Ś w ia tło ść n a o b ja w ie n ie p o g a n , i c h w a łę lu d u 
T w e g o Iz ra e lsk ie g o .

K u lt M . B . G ro m n ic z n e j 

d a w n ie j i d z is ia j.
Ś w ię to O c zy sz c ze n ia N . P . M a rj i,  p rz y p a d a­

ją ce c z te rd z ies te g o d n ia p o B o ź e m N a ro d z e n iu , 
n a z y w a m y w  P o lsce św ię te m : „ M a tk i B o sk ie j 
G ro m ic z n e j. U  lu d u w ie jsk ieg o is tn ie je je sz c z e 
n a z w a „ G ro m n ic a4 4, lu b św ię to G ro m n ic z n e j4 4.

W e d łu g s ta re j k o śc ie ln e j tra d y c ji n ie k tó rzy 
n a z y w a ją tę u ro c z y s to ść ta k ż e św ię tem „ O f ia ­
ro w a n ia Je z u sa4 4, g d y ż N , P . M a rja w  d n iu sw e­
g o O c z y sz c z e n ia o f ia ro w a ła S y n a sw e g o w  k o ś­
c ie le i o k u p iła , s to so w n ie d o p rz e p isó w S ta re g o 
Z a k o n u . G re c y p o k reś l i li to św ię to n a z w ą: 
„ S p o tk a n ie *4, a lb o w ie m s ta ry S y m e o n i A n n a 
sp o tk a l i w  ty m  d n iu D z ie c ią tk o Je z u s w św ią­
ty n i, w  k tó re j Je o f ia ro w a li .

W  p ie rw sz y c h c z a sa c h c h rz śc ija ń stw a b y ło  
św ię to d n ia 2 lu teg o św ię te m k u  c z c i C h ry s tu sa , 
d o p ie ro p ó ź n ie j s ta ło s ię św ię te m M a tk i B o sk ie j. 
W e d łu g w sze lk ie g o p ra w d o p o d o b ie ń s tw a z a p ro­
w a d z ił św ię to M a tk li B . G ro m ic z n e j p a p ie ż G e - 
la z y (z m ar ł w  r . 4 9 6 ) i o d tą d o d b y w a ły s ię 
p ro c e s je d o k o śc io łó w p rz y u d z ia le d u c h o w ie ń­
s tw a i lu d u , K  k tó ry z p ło n ą ce m i św ie c a m i w  
rę k a c h n ió s ł o b ra z y N . P . M a rji p o u lic a c h 
m ia s ta , śp ie w a ją c a n ty fo n ę n a św ię to Je j O c zy­
sz c ze n ia . N ie k tó rz y w id zą w  ty c h p ro c e s ja c h 
p rz e ż y tk i o b c h o d ó w p o g a ń sk ic h n a c z eść b ó s tw 
k tó re to o b c h o d y K o śc ió ł k a to l ic k i o c z y śc i ł 
i d o s to so w a ł d o k u ltu c h rz e śc i ja ń sk ie g o .

K u lt M a tk i B o sk ie j G ro m n ic z n e j, k tó ry ju ż  
o d z a ra n ia c h rz e śc ija ń s tw a b y ł w ie lk i, 'sp e c ja l­
n ie w  n a sz y m k ra ju w  se rc ac h lu d u w ie jsk ieg o 
s ię u g ru n to w a ł. W ty m d n iu lu d g ro m a d n ie 
u d a je s ię d o k o śc io ła , a g łó w n ie n ie w ia s ty z e 
św ie c am i. P rz y n ie s io n e św ie ce p o św ię c a k a p ła n 
p rz e d ro z p o c z ę c ie m n a b o ż e ń s tw a . P ro c e s ji k o ś­
c ie ln e j ju ż d z is ia j n ie m a. P o d c z a s n a b o ż e ń s tw a

M ie s ią c lu ty

w  o b y c z a ju lu d o w y m .
Ju ż z p o c z ą tk ie m te g o m ies iąc a , a m ia n o­

w ic ie z e św ię te m M a tk i B o sk ie j G ro m ń ic z n e j, 
d n ia 2 lu te g o , w ią ż ę s ię d u ż o p ra sta ry c h z w y­
c z a jó w , o b rz ę d ó w i p rz y s łó w . Z w ła sz c z a łą c z y 
s ię z te rn św ię te m w ie le p rz e p o w ie d n i p rz y sz łe j 
p o g o d y . Je ż e li w d n iu M . B . G ro m n ic zn e j 
m ro z u n ie m a , je s t to z a p o w ied z ią p ó ź n ie j w io sn y . 
G d y p rz e c iw n ie m ró z trz y m a , m a m y o z n a k ę 
ry c h łe g o n a d e jśc ia p o ry w io se n n e j. S tą d te ż 
p rz y s ło w ie:

„ G d y  n a G ro m n ic ę z d a c h ó w c ie cz e , 
Z im a d łu g o s ię p o w lec z e4 4.

N a jc zę śc ie j w ie rz ą p o w s ia c h , ź e „ G ro m n i­
c a —  to z im y p o ło w ica 4 . P a n u je te ż , p rz ek o­
n a n ie , ż e „ n a G ro m n ic ę n ie d ź w ie d ź b u d ę sw o ją 
p o p ra w ia , a lb o ją ro z rzu c a .4 4 S ło ń c e n a św ię to 
M . B . G ro m n icz n e j je s t p rz e p o w ie d n ią z im n a , 
śn ieg ó w , s ło ty , a ta k że z a ra zy n a o w c e . „ G d y  
s ło ń c e ja sn o św iec i n a G ro m n ic ę , to p rz y jd ą 
w ięk sz e m ro z y i śn ie ż y c e .’ 4

O k re s k a rn a w a ło w y m ija sz y b k o i z b liż a 
s ię k o n ie c z a b a w i w e so ło śc i. „ W  d z ie ń P a n n y 
G ro m n ic z n e j, b y w a j z d ró w , m ó j ś l ic z n y4 4 —  c z y l i , 
ż e ju ż p ó ź n o n a z a lo ty . „ O d G ro m n ic d o 
G ro m n ic , a ż n ie b ę d z ie n ic 4 4 —  m ó w i s ię o lu ­
d z ia c h , c ią g le o d w le k a ją c y ch te rm in y u m ó w 
lu b z o b o w ią z a ń .

D n ia 3 lu teg o o b c h o d z i s ię św . B ła ż e ja , 
p a tro n a o d b ó lu g a rd ła . T u i ó w d z ie św ię c i 
s ię c ie n k ie św ie c z k i, z w an e „ b ła ż e jk a m i4’ , k tó - 
re m i n a s tęp n ie o w ija s ię c h o re g a rd ło . D n ia 
4 lu teg o „ św ię ta W e ro n ik a , s ło n k o p o m y k a4 4, 
a w d n iu n a s tę p n y m św . A g a ty św ię cą p o 
w s ia c h c h leb , só l, c z a se m w o d ę , k tó re b ro n i o d

G Ł O S L U B A W S K I:  

g u s to w n ie n ie ra z p rz y s tro jo n e św ie c e p a lą s ię 
w  rę k a c h w ie rn y c h , k tó rz y i p o n a b o ż e ń stw ie 
s ta ra ją s ię z a p a lo n ą św iec ę p rz y n ieść d o d o m u . 
D y m e m je j ro b ią z n a k k rz y ż a n a d rz w ia c h 
i u ż y w a ją te j św ie c y d o ró ż n y c h , n ie ra z z a b o­
b o n n y c h z a b ie g ó w .

Ewangelja
na niedzielę czwartą pc Trzech Królach

zapisana u św. Mateusza rozdz. 8, w. 23—27.

W  o n c z a s: G d y Je z u s w stą p ił w łó d k ę , 
w e sz li z a n im u c z n io w ie Je g o ; a o to w z ru sz e n ie 
w ie lk ie s ta ło s ię n a m o rz u , ta k , iż s ię łó d k a 
w a łm i o k ry w a ła , a o n sp a ł. I p rz y s tą p i li d o 
N ie g o u c z n io w ie Je g o i o b u d z ili G o , m ó w ią c : 
P a n ie , z a ch o w a j n a s , g in ie m y . IJ rz e k ł im Je­
z u s : C z e m u b o jaź l iw i je s te śc ie , m a łe j w ia ry ? 
T e d y w sta w sz y ro z k az a ł w ia tro m i m o rz u i s ta­
ło s ię u c isz e n ie w ie lk ie . A  lu d z ie s ię d z iw o­
w a li, m ó w ią c : Ja k iż je s t te n , ż e m u i w ia try  
n a m o rzu są p o s łu sz n e ?

NAUKA.
N a w ie le n ie b e z p ie c z e ń s tw i p rz y g ó d b y ­

w a ją n a ra że n i lu d z ie , o d b y w a ją cy d a le k ie m o r­
sk ie p o d ró ż e . O k rę t, k tó ry ic h n ie s ie , la d a 
c h w ila m o ż e u le d z w  w a lc e z w z b u rz o n e m i ż y ­
w io łam i lu b ro z b ić s ię o p o d w o d n e sk a ły . 
S z c z ę ś liw y , k to w te d y z d o ła u c h w y c ić n a j­
m n ie jsz y sz c zą tek ro z b ite g o o k rę tu i z je g o p o­
m o c ą d o p ły n ą ć d o b e z p ie c z n e j p rz y sta n i; ja k ż e 
b ę d z ie sz u k a ł, ja k s i ln ie u c h w y c i tę d e sk ę z b a­
w ie n ia . Z y c ie lu d z k ie b y w a b a rd z o s łu sz n ie 
p rz y ró w n y w a n e d o p o d ró ż y p o w z b u rz o n e m 
m o rzu . D o p ó k i tu p ie lg rz y m u jem y , k a żd y z n a s 
u le d z m o ż e w  w a lc e z n ie p rzy ja c ió łm i z b a w ie­
n ia , p o p e łn ić g rz ec h c ię ż k i, k tó ry n a s p o g rą ż ą 
w  o tc h ła ń p ie k ie ln ą . A le B ó g w  d o b ro c i n ie­
p rz e b ra n e j i d la n a s z g o to w a ł d e sk ę ra tu n k u 
m o g ą c ą n a s d o p ro w a d z ić d o p rz y s ta n i w ie c z n e j 
sz c z ę ś liw o śc i, a tą d e sk ą ra tu n k o w ą je s t S a k ra­
m e n t p o k u ty św . O n im  to o b e c n ie m ó w ić z a­
m ie rz a m y .

O w o c e S a k ra m en tu p o k u ty św . W  S a k ra­
m e n c ie p o k u ty d o s tę p u je m y o d p u sz c z e n ia g rz e­
c h ó w p o c h rz c ie św . p o p e łn io n y c h , b e z w z g lę d u 
n a ic h w ie lk o ść i l ic zb ę , b y le śm y ty lk o  sz c z e rz e 
z a n ie ż a ło w a li.

W ła d zę o d p u szc z a n ia g rz ec h ó w d a ł sa m 
P a n Je z u s A p o s to ło m i ic h n a s tę p c o m , g d y p o 
z m a rtw y c h w sta n iu tc h n ą ł n a A p o s to łó w i rz e k ł: 
„ W e źm ijc ie D u c h a św ., k tó ry c h o d p u śc ic ie 
g rz ec h y , są im  o d p u sz c o n e , a k tó ry c h z a trz y­
m a c ie , są z a trz y m a n e4 4.

R a ze m z g rz e c h am i o d p u sz c z a n a m P a n Je­
z u s w  S a k ra m e n c ie p o k u ty św . k a rę w ie c z n ą , 
n a k tó rą p rz e z g rz e ch z a s łu ż y l iśm y . O ja k że 
B ó g je s t d o b ry ! z a m ia s t o d rz u c a ć n a s n ie w d z ię­
c z n y c h , k tó rz y , n ie p o m n i n a d o b ro d z ie js tw o 
c h rz tu św , śm ie r te ln ie G o o b ra z d iśm y i z łam a li 
p rz y s ię g ę , n a c h rz c ie św . u c z y n io n ą. O n p ie r­
w sz y d o n a s w y c ią g a rę c e i p o d a je ła tw y  
sp o só b s tan ia s ię n a n o w o d z ie ćm i Je g o . A  te n 
c u d m iło s ie rd z ia d z ie je s ię n ie ra z lu b d w a ra z y 
a le i le k ro ć , p o p a d łsz y w c o ra z n o w e g rz e c h y , 
z u fn o śc ią u c iek a m y s ię d o B o g a .

p o ż a ru . „ S ó l św . A g a ty o d o g n ia s trz eż e 
c h a ty4 4.

Z n ó w .,p o św . D o ro c ie (6 lu te g o ) w y sc h n ą 
c h u s ty n a p ło c ie .4 4 D n ia 1 4 o b c h o d z i s ie św . 
W a len te g o , p a tro n a o d „ w ie lk ie j c h o ro b y4 4, 
p a d a c z k i. „ S w . W a łe k n a ro b ić m o że k a le k .4 4 
T a k ż e i w  d n iu św . P io tra (2 3 -g o ) c iep ło n ie 
w ró ż y ry c h łe g o n a d e jśc ia w io sn y . Z e św . M a­
c ie ja (2 4 -g o ) d u ż o je s t z w ią z an y c h p rz y s łó w , 
ja k n . p . .,S w . M a c ie j z im ę trac i, a lb o ją b o g a­
c i 4 4. W re sz c ie je szc z e je d n a w ró żb a : „ G d y  
k o t w lu ty m n a s ło n k u ś ię g rz e je , m u s i w  
m a rcu iść n a p rz y p ie ce k4 4.

Ze zebrania Kółka Rolniczego w Nowemmieście.
W  n ie d z ie lę d n ia 2 7 s ty c z n ia 3 5 r . o d b y ło 

s ię w  N o w em m ie śc ie n a sa li C z y te ln i L u d o w e j 
w a ln e z e b ra n ie K ó łk a R o ln icz e g o . N a z e b ra n ie 
s taw iło s ię 1 9 c z ło n k ó w i 2 g o śc i. Z e b ran ie 
z a g a ił p re z e s K o ło d z ie jsk i, p o c ze m p o o d c z y ta­
n iu p o rz ą d k u o b ra d se k re ta rz p . K ru sz y ń sk i 
sp ra w d z ił o b e c n o ść c z ło n k ó w i o d c z y ta ł p ro to­
k ó ł z z e sz ło ro c z n eg o w a ln e g o z e b ran ia o ra z 
p ro to k ó ł z o s ta tn ie g o m ie s ię c z n eg o z e b ra n ia . 
N a stę p n ie p . p re z e s o d c z y ta ł n a jw a ż n ie jsz e k o ­
m u n ik a ty ro ln ic z e i g o sp o d a rc ze , k tó re c z ło n k ó w 
ż y w o z a in te re so w a ły .* ? © o d c z y ta n iu k o m u n ik a­
tó w  z d a ł z a rz ąd sp ra w o z d an ie z ro c z n e j d z ia ła l­
n o śc i, k tó re w  sk ró c e n iu p o d a je m y . D ą ż en ie m 
K ó łk a R o ln icz e g o w ro k u sp ra w o z d a w c z y m 
b y ło w p ie rw sz y m rz ę d z ie z o rg a n iz o w a n ie 
w sz y stk ich ro ln ik ó w  n a te ren ie K ó łk a R o ln icz e­
g o z a m ie sz k u ją c y c h . S ta ran ia te w y d a ły p e w n e 
re z u lta ty , a lb o w ie m l icz b a c z ło n k ó w w z ro s ła z 
9 -c iu n a 3 9 c z ło n k ó w , n a o g ó ln ą i lo ść g o sp o­
d a rstw 1 0 0 , to z n a cz y , ź e 4 0 p ro c e n t ro ln ik ó w  
z o rg a n izo w a n o . O b ro ty g o tó w k o w e K ó łk a w y -

S a k ra m e n t p o k u ty św . p rz y w rac a n a m u tra­
c o n ą ła sk ę u św ię c a ją c ą , a lb o ją p o m n a ż a , je ś l iiś 
m y je j n ie u tra c il i : sp ra w ia , ż e d o b re n a sz e 
u c z y n k i s ta ją s ię z a s łu g u ją c e m i n a ż y w o t w ie­
c z n y . G d y P a n Je z u s rz e k ł d o Ł a z a rz a , z m a r­
łe g o o d d n i c z te re c h: „ Ł a z arz u , w y n ijd ż  
z g ro b u4 4, Ł a z arz p o w sta ł p e łen ż y c ia , w ie lb iąc 
B o g a .

T a k sa m o , g d y k a p ła n n a d g rz e szn ik iem 
p ra w d z iw ie ż a łu ją c y m w y m aw ia te s ło w a : ..Ja 
c ie b ie ro z g rz e sz a m4 4, ż y c ie ła sk i z o s ta je m u 
p rz y w ró c o n e , a d u sz a je g o z m artw y c h p o w sta je 
n a ż y w o t w iec z n y . D la te g o to P a n Je z u s d z ie ń 
z m a rtw y c h w sta n ia sw o jeg o w y b ra ł n a u s tan o­
w ie n ie te g o p rz e d z iw n eg o S a k ra m e n tu , p rz e z 
k tó ry n a jw y m o w n ie j o k a z u je m iło ść sw ą d la 
p o k u tu ją c y c h g rz e sz n ik ó w .

G rz ec h śm ie r te ln y p o z b a w ia n a s z a s łu g , ja­
k ie z a sk a rb i l iśm y so b ie p rz e z p e łn ie n ie d o b ry c h 
u c z y n k ó w , a S a k ra m e n t p o k u ty św . z a s łu g i te 
p rz y w ra c a , z a ró w n o ja k p ro m ie n ie w io se n n eg o 
s ło ń c a p rz y w rac a ją o b u m ar ły m p o d c z a s z im y  
ro ś lin o m p ie rw o tn ą ic h w o ń i b a rw ę . P ism o 
św . n a u c z a : „ Je ś lib y śm y s ię sp o w iad a li g rz e­
c h ó w n a sz y c h ; w iern y je s t B ó g i sp ra w ie d liw y 
a b y n a m o d p u śc i ł g rz e c h y n a sz e i o c z y śc i ł n a s 
o d w sz e lk ie j n ie p ra w o śc i4 4.

S a k ram e n t p o k u ty św . u w e se la n a s i u m a­
c n ia : K to te g o n ie d o z n a ł? K to n ie p rz y z n a , 
ź e z le k k e m i w e so łe m se rce m p o w ra ca s ię p o 
d o b rz e o d p ra w io n e j sp o w ie d z i św .?

„ O  m ó j O jc z e —  m ó w ił p e w ien m ło d y p rz e­
s tę p c a d o k s ięd z a , k tó ry g o p rz y g o to w y w a ł n a 
śm ie rć n a ru sz to w an iu —  o ja k ż e B ó g je s t d o­
b ry , ja k że s ię c iesz ę , iż p o z n a łe m G o c h o ć ta k 
p ó ź n o .

O trz y m a w sz y ro z g rz esz e n ie , ta k s ię c z u ję 
sz c z ę ś l iw y m , ja k b y m i k to z d ją ł z se rc a c ię ż a r 
n ie zn o śn y . T e ra z ju ż n ie lęk a m s ię śm ie rc i, u m rę 
sp o k o jn y , w ied z ą c , iż p ó jd ę d o n ie b a4 4 .

P e w ie n c z c ig o d n y k a p ła n o p o w ia d a ł, ja k n ie­
d a w n o te m u , p o u k o ń c z e n iu re k o le k c y j, d a w a­
n y c h w  je d n e m z m ias te c ze k G a lic ji , z a c z e p io n y 
z o s ta ł p rz e z n ie zn a n e g o m ę ż c z y z n ę , k tó ry  
z o z n a k a m i w ie lk ie j ra d o śc i p o c z ą ł d z ię k o w a ć 
m u . Z d z iw io n y k a p łan z a p y ta ł o p rz y c z y n ę 
ta k ie j w d z ię cz n o śc i, n a c o o d rz e k ł m u p a n ó w : 
„ N ie  m a sz p o ję c ia , O jc z e , ja k w ie lk ą w y św ia d­
c z y łe ś m i ła sk ę ; w z ru sz o n y i p rz e k o n a n y tw em i 
n a u k a m i, p o ra z p ie rw sz y o d la t w ie lu p rz y­
s tą p iłe m d o sp o w ied z i św .’ a te ra z c z u ję s ię 
ta k sp o k o jn y m i sz c zę ś liw y m , ja k b y m s ię n a 
n o w o n a ro d z i ł —  to te ż z a c h o w a m O jcu w d z ię c z­
n o ść a ż d o k o ń c a ż y c ia4 4.

A le n ie sa m ty lk o g rz esz n ik c ie sz y s ię z 
n a w ró ce n ia sw e g o , w e se lą s ię z n im ra z e m i  
A n io ło w ie . „ P o w iad a m w a m —  n a u c z a ł P a n 
Je z u s —  ź e ć w ię k sz a b ę d z ie ra d o ść w n ie b ie 
n a d jed n y m g rz e śn ik ie m p o k u tę c z y n iąc y m , n iż 
n a d d z ie w ię ć d z ie s ią t i d z ie w ię c iu sp ra w ie d liw y ch 
k tó rz y n ie p o trz e b u ją p o k u ty4 4.

S a k ra m e n t p o k u ty n ie ty lk o n a s u w e se la , 
a le i u m a cn ia , u d z ie la jąc o so b n e ła sk i d o p o­
b o ż n e g o ż y c ia . P o d o b rz e o d b y te j sp o w ie d z i 
św . s ta jem y s ię z a w sz e le p szy m i, o c h o tn ie j 
i m ę żn ie j z w a lc z a m y p o k u sy i n a m ię tn o śc i. 
C z ę s te a g o d n e 'p rz y stę p o w a n ie d o sp o w ie d z i 
św . d o p ro w a d z a d o w ie lk ie j d o sk o n a ło śc i, c z e g o 
w y m ó w m y p rz y k ła d d a ją n a m Ś w ięc i P a ń sc y . 
A m en .

n o sz ą o k o ło 1 9 0 z ł z c z eg o p o u re g u lo w a n iu 
n a le ż n y c h d la T o w a rz y s tw a R o ln ic z e g o sk ła d e k 
p o z o s ta ło 1 5 ,6 5 z ł n a ro k n a s tę p n y . W  c ią g u 
ro k u K ó łk o o d b y ło 9 z e b rań m ies ięc z n y c h i 1 
z e b ra n ie n a d z w y cz a jn e o ra z 1 z e b ran ie Z a rz ąd u . 
N a z e b ra n ia u c z ę sz c za ło p rz e c ię tn ie o k o ło 2 0 
c z ło n k ó w . R e fe ra ty w y g ło s il i n a z e b ra n iac h 
p p . 1 re fe ra t p re z es p o w ia to w y p . S e ro ż y ń sk i, 
1 re fe ra t in s tr , o sa d n . p . R u b isz , 2 re fe ra ty 
p . w -p re ze s K ó łk a p Z e d le w sk i 1 re fe ra t sk a rb­
n ik K ó łk a p . K u ja w sk i o ra z 4 re fe ra ty p re z e s 
K ó łk a . K ó łk o u rz ą d z iło n a w io sn ę u b . ro k u 1 
o k rę g o w y k u rs h o d o w li d ro b iu n a k tó ry m w y ­
g ło s ił w y k ła d p , in sp . Iz b y R o ln . p . D a b iń sk i. 
K ó łk o z a ło ży ło te ż s tac ję k n u ra z a ro d o w e g o u  
c z ło n k a p . G ra b o w sk ie g o w P a c ó łto w ie , o ra z 
K o ło P ro d u c e n tó w T rz o d y C h lew n e j, k tó re l icz y  
1 1 c z ło n k ó w . P o z a te m K ó łk o sp ro w a d z iło z a 
p o śre d n ic tw em p . N e h r in g a je d e n w a g o n w ę g la 
z k o p a ln i „ W a le sk a4 4 o ra z z a ło ży ło 3 p o le tk a 
d o św ia d c z a ln e n a w o z o w e . K ó łk o z a w a r ło te ż 
u m o w ę c e le m le c z e n ia s łu ż b y z p . D r. R o stó w - 
n ą . P o z a te m p rz y g o to w a n o g ru n t p o d z a ło ż e n ie 
s ta c j i c z y sz c z e n ia z ia rn a , o ra z z a n ic jo w a n o 
o k rę g o w e z a s ie w a n ie p o sz c z e g ó ln y c h g a tu n k ó w 
z b ó ż , c e le m u z y sk a n ia le p sz e j c e n y w  sp rz e d a ż y .

P o sp ra w o z d a n iu i u d z ie le n iu p o k w ito w a n ia 
c a łe m u z a rz ą d o w i n a s tą p iły w y b o ry n o w e g o z a­
rz ą d u w  sk ła d k tó re g o w e sz li . Z e d le w sk i A lo j ­
z y z N a w ry ja k o p re z e s , K u lk o w sk i z Ł ą k ja k o 
w -p re z es , K ru sz y ń sk i M sza n o w o se k re ta rz , K u ­
ja w sk i A n to n i sk a rb n ik i d e leg a t d o ra d y T . R . 
P . o ra z G o rz k iw ic z ja k o b ib l jo tek a rz . D o p o - 
c z e tu sz ta n d a ro w e g o w y b ra n o p p . E w e rto w sk ie - 
g o , G ra b o w sk ie g o i C z arn e c k ie g o . N a stę p n ie 
p o o m ó w ie n iu d a lsz y c h sp ra w i p o w y c z e rp an iu 
p o rz ą d k u o b ra d z e b ra n ie z a m k n ię to .


